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ty.y..rfto aktualności"

Na finansowanie 
nauki i studiów 

przydziela się coraz 
więcej środków

jak powiedział premier Adolfas Sle2evi8us, od  1 października 
I zostaną podwyższone uposażen ia  p racow n ików  instytucji 
| budżetowych. "O konkretnych liczbach zadecyduje się na posiedzeniu 

— powiedział premier przemawiając w  środę w  audycji radia 
litewskiego "Studio aktualności", poświęconej nowemu rokowi szkol­

nemu, podaje ELTA.
Bez dobrej szkoły i wyższych studiów Litwa nie ma przyszłości, 

twierdził premier. Jak powiedział on, uświadamiając wagę nauki, rząd 
przeznac# w budżecie państwowym roku bieżącego na finansowanie 

nauki i studiów 6,96 proc. wszystkich środków, podczas gdy dwa lata 
temu na te cele przydzielono 5,4 proc. W  budżetach samorządów 

I środki przeznaczonych na popieranie nauki i studiów sięgają 33 proc.
Jak powiedział premier, na oświatę przeznaczono również sporo 

środków programu PH ARE : jedynie środki Programu Unii Europej­
skiej przeznaczone na wspieranie szkolnictwa wyższego Europy 
Wschodniej i Środkowej (TE M PU S ) sięgają 3,5 min ecu, natomiast w 

| roku ubiegłym wynosiły one tylko 2 min ecu. A . Śleźevićius zapewnił, 
lżę przewiduje się jeszcze bardziej zwiększać tę pomoc.

Mimo że jeszcze sporo jest niedokończonych szkół jednak co roku 
I otwierają podwoje nowe placówki naukowe, mówił premier.

W tym roku przewiduje się zakończenie szkół średnich w  Rudomi- 
Szawiach, Jurborku i Udanie. Według danych, jakie posiada pre­

mier, na zakończenie budowy wznoszonych obecnie szkół i na budowę 
I w roku przyszłym trzeba będzie około 40 min litów— jest to 
Stokrotnie więcej niż przeznaczono w  tym roku.

Odpowiadając na pytania słuchaczy "Studia aktualności'1 minister 
ofaiaty i nauki Vladislavas Domarkas zaznaczył, że ani rząd, ani Sejm 
016 daty wyższym uczelniom prawa do pobierania opłaty za naukę. T e  

naukowe czynią to na podstawie zatwierdzonych przez Sejm 
statutów, wyjaśnił minister.

Jak powiedział premier, bezpodstawne są pogłoski o  płatnym 

r̂c^D*m'  Zapewnił on również, że  podręczniki będą 
jjp? bowiem w tym roku przeznacza na nie około 19 min

Moralność —  największym deficytem?
Rozmowa z Gemą JURKUNAITĆ, 

posłanką na Sejm RL

—  We września rozpocznie d f  
kolejna K^ja. Jak z perspektywy cza  ̂
su ocenia Pan ubiegłą se ĵę, Jakie 
zagadnienia, być mołe, zostały 
pominięte?

—  Muszę przyznać, żeś nie 
udzielaliśmy należytej uwagi spra­
wom kultury. Szkoda, że  nie 
uchwaliliśmy zasad kształtowania po­
lityki kulturalnej. Należy wyzbyć się 
stereotypu, że kultura jest sprawą jed­
nego resortu, mianowicie —  mini­
sterstwa kultury. Projekt tych T«ad 
głosi, te jest ona znacznie szerszym 
zagadnieniem, obejmującym moral­
ność, sztukę, naukę, relig ię, 
mitologię, język, tradycje, zabytki hi­
storyczne. Więc kultura nie może 
należeć, że tak powiem, do jednego 
resortu. Uważam, że państwo musi 
posiadać swą politykę w dziedzinie 
kultury. Społeczeństwo również 
musiałoby aktywniej angażować się 
do jej zachowania. Deklarując swe 
dążenia ku Europie,mieszkając w jej 
geograficznym centrum przyłą­
czyliśmy się nie tyle do jej kultury, ile 
do jej —  proszę o wybaczenie za to 
określenie —  ścieków.

—  Litwa jest państwem wielo­
kulturowym. Mieszkąłą tu przedsta­
wiciele różnych narodowości. Czy 
odzwierciedla to projekt zasad 
kształtowania polityki kulturalnej?

—  Głoszą one, że wszystkim gru­
pom etnicznym, zawodowym, religij­
nym zapewnia się możliwość swobod­
nego tworzenia własnej kultury, by 
mogły one zachować tożsamość naro­
dową.

—  Nowa ustawa o urzędnikach 
— jeśli zadziałała— będzie swoistym 
"b iczem " na n ie rzetelnych 
urzędników. Tema dokumentowi 
m iał towarzyszyć równie! kodeks

etyki służbowej, który nie został 
jeszcze uchwalony—

—  Uważam, że musieliśmy 
mieć kodeks dorównujący usta­
wie, który wyraźnie będzie reg­
lamentował postępowanie 
urzędników. Obecnie obywate­
le, którzy się do nich zwracają, 
często stykają się z biuro­
kratyzmem, brakiem kompe­
tencji. Pozostaje tylko 
ubolewać, że takiego dokumen­
tu dotychczas nie ma.

Smutne to, że sprzeciwiali 
się temu prawnicy. Jako argu­
ment podawano to, że normy za­
chowania podnoszą się do rangi 
ustawy. Uważam, że teraz, kiedy 
tradycje urzędnicze tylko się 
kształtują, jest to całkiem normalną 
sprawą. Zwłaszcza, że kodeks klarow­
nie reglamentuje możliwości prowa­
dzenia interesu prywatnego przez 
urzędników. Ubezpiecza on od 
nadużywania służbowego stanowiska 
w celach prywatnych. Art. 9 projektu 
kodeksu zabrania urzędnikom korzy­
stania w celach prywatnych bądź par­
tyjnych z własności państwowej — 
pomieszczeń, telefonów, kompu­
terów itd.

—  Czy tylko moralna dezapro­
bata grozi urzędnikowi, który nie 
dostosowałby się do wymagań takie­
go kodeksu?

—  W  myśl projektu dokumentu 
w przedsiębiorstwach muszą być eks­
perci ds. etyki, którzy będą rozstrzy­
gali konfliktowe sytuacje. Kary 
mogłyby być bardzo różne — od na­
gany do niewypłacenia części po­
borów, a nawet zwolnienia z pracy.

—  Zresztą na razie nie narodził 
się również kodeks etyki dziennikar­
skiej. Posłowie omawiali, jednak Je­

szcze nie dołączyli się do rezolnęji 
Zgromadzenia Parlamentarnego 
Rady Europy w sprawie etyki dzien­
nikarskiej.

— Dziwne to, żebrać dziennikar­
ska wykpiła dokument, zawierający 
wymagania wobec nich. Dziennika­
rze, poszczególni posłowie swoiście 
zareagowali na próby powzięcia ta­
kiego dokumentu, prawnicy również 
sprzeciwili się kodeksowi etyki 
urzędników. Wynika z tego, że 
największym deficytem jest 
moralność.

Na razie działa stara ustawa o 
prasie. Powstał już czwarty projekt 
ustawy ośrodkach masowego przeka­
zu, jednak nie zdążyliśmy go uchwalić. 
Jego art. 6 poświęcony jest etyce 
dziennikarskiej. M ówi oni 
powołaniu komisji etyki { 
odpowiedzialności za podawaną 
informację.

—  Dziękuję za rozmowę.
Rozmawiała 

Jadwiga BIELAWSKA 
Fot. M. Paluszkiewicz

| -ggflu nowego roku szkolnego

Noblem numer 1 —  brak pieniędzy
Wywiad z kierowniczką wydziału oświaty samorządu 

rejonu wileńskiego Danguolą SABIENE

t.nf probkmJ wkolne były poruszone na sierp-
« io n £

ZWyUc odbyła śię w rejonie 
'con̂ ercn9 a pedagogów poświęcona 

*>°n,łzono n7NfC*° ro*tu •zkolnego i Dniowi Nauczyciela.
^fele aktualnych problemów wychowa-I S lKJltMei,n2S.dZlS 1“ 0tó ii •łtota*j* a także ta- 

Mówili o J ™ V " “ j*kpizestępczość wśród nieletnich.
*llckkiC|0 Pricowmcy komisariatu policji rejonu

,*ynikiwcielenia w życie reformy szkol-

Uhlu*' “ “ ‘ ' I '  I” d*80X4w^
j*k nigdy dotąd pedagodzy re- 

7  ̂°P°mnymi trudnościami finansowy-
nauczyciele naszego rejonu. 

W re3onowym budżecie, rozli- 
tol^ne urlopy dopiero wlipcu. A  więc 

I łmlncj pracy z dziećmi peds-
I e5 *aaia do ̂  ^ i e  wczasy nad morzem, czy też

^ ^ ' v%yPoczynkowych czy sanatoriów. 
r°ku v P^^dzy, nie mogliśmy od razu po 
r®nłô ^ lne80 Przy*łV *ć do zaplanowanych 

% Podbr/*' ** Przykład, kotłowni szkół w Ru­
ta  ̂ *** *uu*j szkoły w Czarnym

Ni ̂ j ą c  *młnictyczne remonty dokonały
ce*c pieniądze od rodziców.

V  g E*Ułki3  szkoły  Wło przybycie
‘ Prezentował 1000 litów na jej re- 

^-O ^^ceiiuw  ,P0nł0rzy przeznaczyli na remont 
— ** rodzice zebrali 3 tysiące litów.

—  Cźy szkołę choć częściowo może w dobie obecnej 
wesprzeć gmina?

—  Nie ma takich możliwości, ponieważ gmina nie ma 
własnego budżetu i konta. Korzysta z "ogólnego kotła" —  
budżetu rejonowego.

—  Jak się mąją sprawy z dojazdem uczniów z odda­
lonych wst?

— To poważny problem. Nie wiemy jeszcze dokładnie, 
jak zostanie rozwiązany. Wileński park autobusowy prawie
o połowę zmniejszył rejsy kursujących po rejonie auto­
busów podmiejskich i poza miast owych. Są rzeczywiście 

miejscowości, jak, na przykład Korwie, gdzie w ogóle 
nie kursuje żaden autobus marszrutowy. Dzieci z  pięciu 
oddalonych wsi gminy podbrzeskiej muszą iść pieszo do 
szkoły w Wesołówce.

Zorganizowanie transportu w szkołach wymaga 
niemałych środków pieniężnych. Tylko skąd je wziąć? Nie 
tylko zresztą o pieniądze chodzi. Nie ma spółek rolnych, 
nie ma też samochodów. Co prawda, niektóre szkoły mają 
wbsny transport. Są to szkoły w Podbrzeziu, Czarnym 
Borze, szkoła nr 1 w Niemenczynie, Oechanowiszkach 
oraz Niemenczyńskie Przedszkole.

— Ile w nowym roku szkolnym będzie funkcjonowało 
szkół w rejonie? I  Jakie nowe będą otwarte?

— Ogółem 76 szkół. Idzie mowa o otwarciu (na prośbę 
rodziców) szkoły polskiej w Ligojniach, litewskiej 
Mośdszkach, a w Ojranach litewską szkołę mamy zamiar 
oddzielić od mieszanej, jak też w Mariampolu szkołę 
polską. Kwestię tę rozstrzyga ministerstwo oświaty i kiej 
rownictwo rejonu.

(Dokończenie na str. 3)__________

W izyta Ministra O b ro n y Narodowej 
Polski zakończyła się modlitwą

W e środę modlitwą w Kaplicy 
Ostrobramskiej zakończył o fi­
cjalną trzydniową wizytę na L i­
twie minister obrony narodowej 
Polski Zbigniew Okoński, podaje 
E LTA .

W  towarzystwie ministra ochrony 
kraju Linasa Linkevićiusa oraz jego 
małżonki Danguole, gość i jego 
małżonka Ewa w tym samym dniu 
zwiedzili Starówkę Wileńską i odlecieli 
do Tallinna.

W  drugiej połowie września 
A . Brazauskas złoży oficjalną 

wizytę w  Turcji
W  dniach 19-21 września prezy­

dent republiki Algirdas Brazauskas
uda się z oficjalną wizytą do Turcji. Do 
złożenia wizyty zaprosił go prezydent 
Republiki Turcji Suleyman Demird, 
podaje ELTA.

Podczas środowego spotkania z 
Algirdasem Brazauskasem nadzwy­
czajny i pełnomocny ambasador Turcji 
na Litwie Erkan Gezer zapoznał go z 
wstępnym porządkiem dziennym wizy­
ty. Przewiduje on spotkania z  prezy­
dentem Turcji, członkami parlamentu 
(Medżilisu) i rządu kraju, biznesmena-

P od czas rozmowy Algirdas Bra­

zauskas zaznaczył, że stosunki lite- 
wsko-tureckie w dziedzinie politycznej 
i gospodarczej układają się bardzo 
pomyślnie. Wyraził on przekonanie, że 
w czasie wizyty zostanie osiągnięte po­
rozumienie w sprawie ich dalszego roz­
woju, szczególnie w handlu. Razem z 
Algirdasem Brazauskasem do Turcji 
uda się grupa biznesmenów litewskich.

Sentencja dnia
Ludzie z niezłomnymi zasa­

dami są jak samochody jeżdżące 
po szynach.

R. Rosseilnl

ZrmdWUii
Radio 73.34/103.8 FM
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Kalejdoskop wiadomości
Rekordzistą pod względem otrzymanych 

skarg Jest MSW
Od 31 marca do 1 lipca nic otrzymano ani jednej skaigi dotyczącej 

postępowania pracowników Departamentu Bezpieczeństwa. Na pracę Minister­
stwaOchrony Kraju wpłynęły dwie skargi. Ministerstwa Spraw Wewnętrznych 
— 116 skarg. Spośród nich rozpatrzono 15, a w trakcie badania są 74 —  
powiedział kontroler sejmowy Julius Jasaitis.

jego zdaniem, warunki w zakładach penitencjarnych są nieludzkie. Najgor­
sza sytuacja panuje w aresztach śledczych. Łóżek jest mniej niż ludzi.

7fł«ni#fn Jasaitisa, więzienia powinny być przy każdym sądzie okręgowym; 
la w każdej gminie— również areszty.

Państwowa Służba Weterynaryjna przestrzega
Obecnie najwiętaze zatroskanie w Mizym kraju powodują wtóeklizM i 

włośnica. WScickliznę zwierząt zanotowano w 18 rejonach, w których choruje na 
nią nie tylko bydło, ale też p*y, koty, liiy, kuny Jn. Między innymi, w północnej 
Ulwie zanotowano większą erupcję wfcieklizny u zwierząt. Ponieważ taka lytu- 
acja powtarza aię od lat, przewiduje tię w ramach apegainie przygotowanejo 
programu przy pomocy letniczych i myfliwych szczepienie dzikich zwierząt 
szczepionką otrzymaną z Francji.

W  wyspecjalizowane] XII klasie
Od 1 wrzefaia w Wileńskiej Szkole Średniq w Bohupie z inkjatywy Akade­

mii Policji powstaje dwunaila klasa, w której będą wykładane podstawy ochrony 
prawa. Jest to pierwsza taka wyspecjalizowana klasa w kraju.

Ma ona na celu stworzenie możliwości samym uczniom do wypróbowania 
własnych sił i przekonania się, czy będą mogli później studiować w Akademii 
Policji. Obecnie jest około 15 osób, pragnących tu się uczyć W  tym —  4 
dziewczyny.

Dzieci
Według danych policji drogowej MSW, w ciągu tizech miesięcy letnich na 

droęach Litwy zginęło 15 i odniosło rany 245 dzied w wieku do lat 16.28 dzieci 
utonęło w różnych zbiornikach wodnych. Jedna dziewczynka zginęła w czasie 
pożaru.

Według danych statystycznych, ponad połowa nieszczęśliwych wypadków 
następuje w wyniku niezdyscyplinowanego zachowania się dzied na ulicach. 
Trzecia część dzied ginie na drogach z przyczyny bezpośredniej winy rodziców 
lub bliskich.

O  zbieraniu żurawin
W rezerwacie "Ćepkdiai" w rejonie oraóskim zbieranie żurawin zezwolno 

tylko w dniach 1- 10  września.
Specjalne zezwolenia otrzymają wyłącznie mieszkańcy okolicznych wsi. 

Zbierającym bez zezwolą! grozi lora w wysokości 300 litów. Będą od nich 
odbierane żurawiny i za jeden kilogram zebranych jagód trzeba będzie jeszcze 
płacić karę pięciokrotnie przewyższającą cenę skupu jagód w danym dniu.

Kupujmy litewskie towary
W dniach 22-27września zorganizowana zostanie akcja obywatelska "Kupuj­

my litewskie towary". Każdy dzień zostanie poświęcony jakiejkolwiek wytwarza­
nej na Litwie produkcji i będzie miał własną tematykę: "Jedzmy litewskie mięso”. 
"Mleko pić zdrowo", "Popierajmy producentów artykułów spożywczych" itd.

O  rezerwatach przyrodniczych I parkach państwowych
Rząd litewski zatwierdził ogólne przepisy stref ochronnych rezerwatów 

przyrodniczych i parków państwowych. Na przykład, przepisy w takich strefach 
ochronnych zabraniają zakładania nowych odkrywek użytecznych kopalin, zmia­
ny warunków hydrologicznych, używania nawozów i pestycydów na użytkach 
nierolniczych, składowania odpadów produkcyjnych i bytowych, jak też wycina­
nia, żywicowania lasu, tworzenia stałych miejsc wypoczynku.

Popularność polityków
Dosyć niespodziewanie w połowie sierpnia wzrosła popularność premiera 

Adolfasa Śle2evićiusa i uplasował się on w końcu dziesiątki Przemówienia i 
artykluły prasowe polityków zwiększyły sympatię ludzi również do Valdasa 
Adamkusa, działacza ochrony przyrody USA.

Pierwszy na liście polityk, zastępca przewodniczącego Sejmu Eg id i jus 
Bićkauskas plasuje się na tej pozycji od kwietnia.

Nie ma mowy o dewaluacji
Nie ma żadnej podstawy do prognozowania dewaluacji lita, mówią kierow­

nicy Banku Litewskiego. Ich zdaniem, raczej należałoby mówić o rewaluacji lita, 
tj. o podniesieniu jego wartości

Zastępca przewodniczącego zarządu Banku Litewskiego Jonas Niaura 
powiedział, że obecnie na Litwie można kupić jeden dolar USA za cenę, nawet 
ni5szą od oficjalnie ustalonych czterech litów.

aUetuvo8 aldas" wraca do tematu szkoły 
w Czarnym Borze

 |Óto fragment publikacji: Kilka miesięcy temu pisaliśmy ("Ljl", nr 134,1995
pOTże dwa lata uczniowie i nauczydele Szkoły Czarooborskiej nr 2 (polskiej) w 
rejonie wileńskim czekali na poprawę warunków nauki i pracy. Znaleziono nawet 
budynek i czyniono starania, aby zezwolono im na przeniesienie się tam. Ale 
doczekali się wieści, że z woli samorządu rejonu wileńskiego oraz ministra 
oświaty i nauki V. Domarkasa muszą pozostać w budynku pochodzącym jeszcze 
sprzed wojny. Natomiast w nowym lokalu z woli tych samych panów będzie się 
mieściła jeszcze jedna rosyjska szkoła średnia. Taka sama, jaka jest w odległości 
kilku kilometrów™

™I ,la*° się jasne, że tym razem, podobnie jak i w roku ubiegłym, uczniom 
polskiej szkoły zostanie skradzione wrześniowe święto.

Dożynki w  Powlewlórce
Jak poinformowała redakcję dyrektor Centrum Kultury Polskiej na Litwie 

SkakOW8ka’w “ jMfcszą niedzielę (pocz. o godz. 15) w Powiewiórce 
gj^więdański), gdzie w miejscowym kościele ochrzczony był Józef Piłsudski, 

się uroczystości dożynkowe. Impreza zapowiada się atrakcyjnie. Mają 
przybyć zespoły artystyczne, w tym "Zgoda", która zrobiła niedawno furorę na I 
festiwalu Kultury Kresowej Mrągowo^. Oby pogoda dopisała!

Na podstawie doniesień agencji BNS, ELTA, radia, 
prasy I Inf. własnych przygotowała Halina JOTK1AŁŁO

Australijskich Litwinów 
najbardziej Interesuje 
litewska gospodarka

Zamieszkali w Australii Litwini mają mocna pozycja 
w wielu dziadzinach przemysłu, gotowi są wpłynąć na 
resorty federalna i stanowa, aby rozwijać kontakty gospo­
darcze i handlowa z  Litwą. Na środowej konferencji pra­
sowej zaznaczył to przewodniczący Sejmu Ćeslovae 
Jurśenas oraz posłowie Vytautas Boguśis I Gediminas 
Kirkilaa. Ich zdaniem, naszych rodaków najbardziej inte­
resuje sytuacja gospodarcza na Litwie. ćeslovas 
Jurśśnae zaznaczył, że podczas czterech spotkań z Litwi­
nami australijskimi po raz pierwszy podczas jego wizyt w 
zasadzie nie interesowano się sytuacją i sprawami prawi­
cowej opozycji i jaj lidera, najwięcej natomiast pytano o 
gospodarkę kraju, informuje ELTA.

Delegacja sejmowa pod kierownictwem 6 eslovasa 
Jurśenasa od 13 do 25 sierpnia z oficjalną wizytą 
przebywała w Australii i Nowej Zelandii.

Zdaniem poetów, kontakty gospodarcze z  Australią 
są bardzo perspektywiczne. Podczas spotkań z  parla­
mentarzystami kraju, przedstawicielami partii politycz­
nych, członkami rządu i przedsiębiorcami zapoznali się 
oni z  możliwościami inwestowania kapitału na Litwie, 
zapraszali go z korzystania z nich.

Przedsiębiorcy Nowej Zelandii, jak powiedział 
óes lovae  Jurśenas, zainteresowali się również 
możliwościami rynku litewskiego. Z tym krajem należy 
jednak zawrzeć podstawowe porozumienia, gdyż doty­
chczas Litwa prawie nie utrzymuje kontaktów z Nową 
Zelandią. W  toku wizyty uradzono, ie  konsulem honoro­
wym w tym kraju mianowany zostanie mieszkaniec Nowej 
Zelandii litewskiego pochodzenia Saulius Petraśka.

Australijskich Litwinów, powiedział ćeslovas 
Jurśenas, najbardziej nurtują kwestie uznania obywatel­
stwa litewskiego i reprywatyzacji Problemem jest dla 
nich i to, że Australia nie uznaje podwójnego obywatel­
stwa. Należy jednak wierzyć, że w najbliższym czasie to 
założenie Konstytucji zostanie odwołane.

Prelegenci stwierdzili, że zainteresowała ich praktyka 
pracy parlamentarnej Nowej Zelandii, a zwłaszcza Au­
stralii.

Na środowym posiedzeniu —  
ponad 30 kwestii

Omawiano sprawę przydziału pomieszczenia 
państwowemu przedsiębiorstwu produkcyjno-ekspa- 
rymentalnemu aVytle* oraz państwowemu 
przedsiębiorstwu sprzętu fotoeiektronicznego 'Facia*, 
która zostało założone 2 lipca 1992 r. na mocy uchwały 
rządu RL Użytkownikami jego produkcji są MOK, MSW 
i inne służby. Przedsiębiorstwo ma zdolność płatniczą, 
ma pod dostatkiem zamówień. Oba przedsiębiorstwa 
prowadzą pokrewną działalność, całe Ich mienie należy 
do państwa. Decyzja w tej kwestii zostanie powzięta 
później.

Częściowo zmieniono uchwalę rządu o trybie rekom­
pensaty wydatków za ogrzewanie pomieszczeń miesz­
kalnych i gorącą wodę dla nisko uposażonych rodzin. 
Obecnie przy obliczeniu przeciętnych dochodów rodzin 
potrzebny będzie podpis odpowiedzialnego pracownika 
zarządu miejskiego (rejonowego), nie zaś wydziału opie­
ki i kurateli.

Ponieważ 8  sierpnia zmieniona została nazwa Za­
rządu Kontroli Prasy na Zarząd środków Informacji 
Społecznej, zmieniony też został kodeks postępowania 
karno-administracyjnego, Ustawa o przedsiębiorstwach 
oraz Ustawa o kontroli alkoholu, gdzie została wymienio­
na nazwa tej instytucji.

Przewidziano opłatę od 1 września 1995 r. za utrzy­
manie dzieci w insytytucjach przedszkolnych—* 60 proc. 
ustalonej dziennej normy żywienia dzied za każdy dzień 
obecności. Opłata nie przysługuje jeśli dziecko nie 
uczęszcza do przedszkola, przedszkola-żłobka z  powo­
du choroby i tydzień po niej jak również podczas doro­
cznych urlopów dzieci I w okresie letnim, w okresie wy­

muszonych urlopów r o d z ic ó w ^  
niezdolności do pracy, gdy rodzice stal* 
zmiany, za dni nie uczęszczane przez ucznlA?SiI 
klasy w okresie wakacji szkolnycłu

Uradzono, że do zatwierdzenia ■
projektowania nowych obiektów rządoiyyfek pris l  
projektowaniem obiektów będzie p ro w ^ ^ f i l  
tymczasowych ustaleń nadzoru nad projekt? * J  
downictwa, zatwierdzonych przez* MinitUr2 ? J  
nictwa i Urbanistyki.

Na poeledzenlu rządu postanowioM<>Jj 
Ustawę RL o notariacie I kodeks cywilny. 
proponują ograniczenie kręgu osób, kt6r» 
upoważnione do nabycia samochodów 
prawem Ich sprzedania i podarowania. T a k a / ^ l 
konieczna, gdyż pod płaszczykiem upowafrS*! 
rzystania z aut, ma miejsce masowy htólśnii 
środkami transportu bez uiszczaniaTpodMili 
państwa. Przekupnie nabyte za granicą sanJ^jl 
klarują w urzędach celnych Utwy na ImlęjpefSp 
Od tej-chwili pełnomocnictwa otrżym ^  
małżonkowie, rodzice, przybrani rodzice, dzwf i 
wie, dziadkowie, bracia, eiostry, opiekunowi* *

Turystyka wjazdowa . 
w nieprzychylnych 
warunkach ekonomicznych I

Według danych Państwowego Deparatnw^rL 
styki, obecnie na Utwie działają na licencji 3Q3y  
turystyczne. W tym roku założono 82 nowe fo j  J 
tymczasem czynnych wcześniej ubyło o polo*?* 

Samą tylko turystyką wjazdową nie zajmAJ 
żadna z firm turystycznych, gdyż, zdaniem spęd* 
turystyki, utrzymać się na rynku świadcząc jedyni  ̂
turystyki wjazdowej, obecnie na Litwie nie spoiób 

Prezydent jednej z  największych firm turystygj 
na Litwie i w krajach bałtyckich *Uetuvos turizmob* 
Danutę Karvełytś twierdzi, że turystyka wjazdoaij 
Litwie żyje w warunkach podwójnej nieprzycłi 
ekonomicznej, chociaż na całym świacie ten h 
uważany jest za eksport usług i wszechmiemie pt 
ny.

"W naszym kraju firmy organizujące turystykę̂  
dową cierpią przede wszystkim z powodu dn 
dolara, w tym roku zaczęto wobec nich stosowkfl 
toteż firmy turystyczne jedna po drugiej rezygnująztJ 
interesu* —  mówi Danutó Karvefytś.

Siebie I swój zeepół pani prezydent nazywa ki 
kami, wciąż jeszcze oczekującymi lepszych c 
"Czyżbyśmy, przywożąc turystę, który pozoctartiail 
ju pieniądze, byli niepotrzebni? Jeden turysta—topjj 
miejsc pracy. Czyż Utwie nie jest to potrzebo#?—za 
retoryczne pytanie.

Zdaniem Danutó Kan/ełyte, z  powodu takiej pi 
państwowej oferowana przez *Lietuvos turizmo bij 

* 8-dniowa podróż do krajów bałtyckich kosztuj* n 
podróż na Florydę i jest dwukrotnie droższa od ipail 
wanej przez firmę podróży na Mejorkę. Znając 
kryminalną Utwy, wanjnki sanitarne, jakość urtfT 
przejście w Łoździejach, trudno liczyć na to, ż» 
zagraniczny wybierze Litwę.

Jak twierdzi dyrektor agencji turystyczni *Gi 
Tours* AMdas Raśkauskas, Ich firmie utrzymać 
zwala specjalizacja aportowa. Agencja wspó(pr*91 
podstawowymi federacjam i sportu lltswiwfl 
obsługuje entuzjastów sportu, uczestników doroa*W 
maratonu międzynarodowego 'Europo# csntrs***®* 
a tego lata była oficjalnym agentem turysty®**! 
światowych Igrzysk Sportowych Litwinów. L

Agencja ta, która organizuje zagranicznym 
turystycznym i turystom indywidualnym 
twie, obecnie nie może eię poszczycić potok!^®^ 
klientów. 'Mamy stałych partnerów w Niemcz*^ ■  
tyce, Rosji, Polsce, Czechach I innych krajac^^,- 
co roku odczuwamy coraz większy odpływ wy*** I 
mówi AMdas Raśkauskas. .^ L

Jego zdaniem, Jak na razie, na litewskim fyT*V łB 
stycznym wszystko się robi tylko staraniem 
nych i za Ich pieniądze, co nie zmienia ogóln*tf° 
rzeczy.

Auśrs"

Kurs walut w bankach litewskich
dolar amerykański marka niemiecka 1000 nibli ros.

skop sprzedaż skop sprzedał skup sprzedaż

"Semunksflo 
Kanie—'" 3.96 4.01 2.68 2.78 0.70 0.91

”Vilnłaus
banku" 3.95 4.01 2.67 2.76 •' -

"Hermls" . 3.96 4.00 2.70 2.75 0.76 0.90
Titimpcks

bankas" 3.96 4.01 2.68 2.77 0.80 0.88

T an n
bankas" 3.96 4.01 .268 2.74 0.70 1.00

UeUrro* vałsL 
kom. bankas" 3.96 4.01 2.72 280 -

TaupomasLs
bankas" 3.96 4.00 2.68 2.77 -

Tabela kursów 
średnich wahWl

polskiej w  stosu^l

do walut o b c A  
tA

krąj
Austria
Belgia
Owite
Finlandia
Francja
Hiszpania
Holandia
Japonia

Portugalia
RFN
USA

1 RM 
1 FFF 
100 ESP 
1 NLG
100 JP* 
1GAD * 
1 NOK - 
100PTE 
1 00*
1 USD 
1CHF 
1SEK 
1 OSP

l a g
»<£ i

i
1
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problem numer 1 —  brak pieniędzy
(OoWte—
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^^ą^ iilH K k ie j, polskiej cgr 
fPf& i kta*y, a kierownictwo szkoły 
Z j S  jiatpędoc warunki do nor-

funtajonowania, b a  żadnych 
pHlSd UKc klaty 5 S otwiera. Na- 
„ ja l i i  otwaicie lub odłączenie 
P  ponsłne jeat zezwolenie mini- 
ustn i nnporn*enie zarządu re-

W bieżącym roku szkolnym prze­
widziano jest również założenie Cen­
trum Nauczania Młodzieży Pracującej, 
klas w Bukiszkach i Bujwidziszkach. 
Jest to novum, które podyktowało sa­
mo życie, bowiem część młodzieży w 
wieku szkolnym nie ma warunków ma­
terialnych w domu —  pozostaje poza 
szkołą. Centrum Naliczania Młodzieży 
Pracującej zapewni takim uczniom 
bursę oraz warunki do zdobycia wiedzy 
powszechnej i zawodowej. O tym jesz­
cze konkretnie pomówimy trochę 
później w październiku, kiedy 
dokładnie się wyjaśni, kto z młodzieży 
w wieku szkolnym nie uczy się i dlacze­
go.

—  W administracji samorząd* 
rejonu zmieniło się wiele. A  jakie 
zmiany zaszły w wydziale oświaty?

—  Są zlikwidowane etaty inspe­
ktorów. Powstały nowe —  starszych 
specjalistów oświatowych. Zmniejszo­
no ilość etatów i gażę. G  specjaliści 
będą pełnić funkcję w okazywaniu fa­
chowej pomocy pedagogom szkół w 
procesie nauczania. Wydział oświaty 
natomiast będzie ściśle współpracował

ze szkołami, decydował o atestacji i 
kwalifikacji nauczycieli, odwiedzał 
szkoły w terenie.

—  Jakie macie długi za świad­
czone szkołom —łnjl komunalne?

—  Około 1 min litów (elektry­
czność, gorąca woda i inne usługi ko­
munalne).

—  Jakich nauczycieli będzie naj­
bardziej brakowało w tym roku szkol­
nym?

—  Przede wszystkim nauczycieli 
klas początkowych w, litewskich 
szkołach, lituanistów i jęz. obcych w 
szkołach polskich i rosyjskich.

W  ubiegłym roku przybyło do nas 
4 młodych specjalistów— pedagogów, 
w tym na razie żaden się nie zgłosił.

—  Ce by Panilyczyia wydziałowi 
w tym roku szkonym?

—  Przede wszystkim, pieniędzy. I 
żeby budżet rejonowy przydzielił je we 
właściwym czasie. A  trzeba niemało— 
24 min litów. Niestety, w ubiegłym ro­
ku szkolnym wyasygnowano tylko 14 
min.

—  Dziękiąję za rozmowę.

Leokadia DROZD

Miłośnicy Bałtyckiej TV 
będą musieli 
przyzwyczajać się do 
przełączania kanałów

Mimo wysokich cen sprzętu telewizyjnego obecnie 
a Litwie bardziej opłaca się kupować i  użytkować 
prywatne nadajniki telewizyjne niż dzierżawić je  od 
[aństwa—uważa przeświadczony dyrektor generalny 
Telewizji Bałtyckiej (Bałtycka T V )  Gin taras Songaila. 
Jak wiadomo, kierowana przezeń prywatna stacja te­
lewizyjna jest w naszym kraju liderem tworzenia 
niepaństwowej sieci nadajników T V . Na konferencji 
pniowej zwołanej we środę Gintaras Songaila 
pditKiuuwał o perspektywach rozszerzania sieci na­
g łó w  Bałtyckiej TV , podaje E LTA .

Jak poinformowano, pierwszy prywatny nadajnik 
B%AkjTV zaczął działać w  marcu w Kownie. Obe- 
§H  działają już cztery nadajniki te j firm y w 
Ejsiększych miastach kraju —  Wilnie, Kłajpedzie i 
Szaw*ac*L Nowy nadajnik telewizyjny jest teraz insta- 

w Nidzie, a do początku października Bałtycka 
P̂ ouje nadawanie swego programu przez nowe 

oadajniki w Taurogach, O lic ie ,' U c ian ie. Jak 
"^ziałGintaras Songaila, do wiosny spółka zamie- 
^mstaiować swe nadajniki co najmniej w  11 mia- 

"Mimo rozszerzania własnej sieci nadaj- 

i zamłerza rezygnować również
ł^ r28w*ODCg° od państwa 38 kanału. Transmito- 
^pnezeń programy są oglądane w  promieniu 80 
T^Wwwokft^Wilna, to zaś oznacza około miliona 

widzów, z  których n ie  chcemy 

~~ Pow*edz*a* dyrektor generalny 
TV. Jednakże, zaznaczył on, jeżeli zostanie 

p^*®^nowy konkurs na dzierżawienie któregoś 
kanału telewizji, to Bałtycka T V  naj- 

weźmie w nim udziału, 
danych Gin tar asa Songaily, teoretycznie 

transmitowany na wspomnia- 
jjj prywatne nadajniki i lokalne telewi-

oglądać 65 proc. mieszkańców Litwy.

B0*fenjjt

Jaki

^ 8wane razem z programami telewizyjny-

1 Wr***nla br. od godz. 12 do 18

^ " iarnla J U W ? ,
_ ^ Ł* "M»kl*ilgtów nkó ł polskich (z  ro- 

p «c i f i lB D tk  ł l o l t r l f .  
•••pól "WilniakT I duet z  zespolą

Pyflmo 49, łe l. 62-20-94.
(Zam. 1171)

Kłopotliwe znalezisko

Pochodzenie 
radioaktywnego metalu w  
Poniewieżu nie jest znane

W  pobliżu Poniewleia znaleziono radioaktywny metaL 
Badający go naukowcy Wileńskiego Instytutu Flzyld napo* 
tkali nieznane połączenie materiałów.

Materiał radioaktywny znaleziono w poniedziałek w 
miejscowości Gustonys w rejonie potuewieskim w pobliżu 
dwóch skupów metali. Rejonowa policja kryminalna w toku 
badań przypuszczała, że wykryła ładunek radioaktywny i 
napisała, aby specjaliści ochrony cywilnej odkopali kilka 
worków z metalowymi prętami.

Ładunek zaczęto przewozić na miejsce przechowywania 
odpadów radioaktywnych Ignalińskiej EA. Ulewa we wtorek 
w nocy przeszkodziła w pracy, toteż dół z metalem został 
zamknięty, a przy nim dyżurują policjanci.

Naczelnik poniewieskiego wydziału powiatowego De­
partamentu Ochrony Cywilnej major Romualdas KisieliO- 
nas w wywiadzie dla korespondenta powiedział, że jeśli go 
nie ruszać— metal nie emituje niebezpiecznego promienio­
wania. Niemniej podczas jego odkopywania promieniowa­
nie sięgało 10000 i więcej mikrorentgenów na godzinę, w 
związku z czym zastosowano wyjątkowo surowe środki 
ochrony.

Przypuszcza lnie ten ładunek usiłowano w swoim czasie 
wywieźć z Litwy. Badający tajemniczy metal kierownik labo­
ratorium fizycznego Donatas Butkus potwierdził, że jest on 
drogi, ale jego wartości zaszkodziło skażenie radioaktywne, 
w związku z czym pozbawiono się ładunku.

W^paMtWWpadkl

Wnak liczba ta jest mniejsza, nie wszyscy
ugmuama programów nada- 

j  zabesie fal decymetrowych.

*juuaras oongaiia, ooecnie jeanym 
problemów jest przyzwyczajenie

™  tc * ° *  40 tcJ
^  będrie og^dać na różnych kanałach.

Zgodnie z infonnaęją MSW RL 29 sierpnia br. w krą|a 
odnotowano 116 przestępstw, w tym były: 3 obrażenia ciała, 
17 chuligańskich wybryków, 4 rabunki, 2 sszastwa, 90 
kradzieży, w tym 14 —  samochodów. Znaleziono 14 
wcześniej skradzionych pojazdów.

Zanotowano 9 awarii ruchu drogowego i 5 polarów. 
yn«UrłntM> zwłoki 5 osób. Poszukąfe alf 12 zaginionych 
ludzi. Zatrzymano 2> osób podejrzanych o popełnienie 
przestępstw.

Rośnie przestępczość wśród młodzieży
28 sierpnia około godz. 22 na ul. Dariaus ir Gireno w 

Wilnie grupa młodych ludzi pobiła S. Sumiłowa(ur. 1958 r.) 
i odebrała dokumenty.

28 sierpnia o godz. 20 min. 30 na uL Justiniikiił grupa 
młodych napastników pobiła niepełnoletniego P. Elvasa (ur. 
1962 r.) i odebrało motorower.

29 sierpnia około godz. 12 na ul. Ateities w Wilnie 
chłopak pobił A. P. (ur. 1975 r.) i odebrał torebkę z doku­
mentami.

Rozpaczliwy krok
29 sierpnia o godz. 15 min. 35 z 8-go piętra domu nr 395 

przy uL Savanodq w Kownie wyskoczyła z pięciomiesięczną 
córeczką L Jankevićiene (ur. 1971 r.). Obie poniosły śmierć.

*Skrydlsa nie wyleciał w  powietrze
29 sierpnia o godz. 19. min. 14 administrację hotelu 

"Skiydis" na terenie Wileńskiefo Lotniska telefonicznie po­
wiadomiono (anonimowo), że o godz. 19. min. 15 w pomie­
szczeniu wybuchnie ładunek. Po sprawdzeniu ładunku nie 
znaleziono.

Przygotowsłs Irsna LITWIN

Wałęsa o "Sierpniu 1980" i elitach
Prezydent Lach Wałęsa powiedział na antenie Radia Gdańsk, ża od 

początku —  od sierpnia 1980, czuł się kapitanem okrętu, przewidywać 
rozwój wydarzeń i był pewien zwycięstwa. Od początku także byt 
niesłusznie podejrzewany o zapędy dyktatorskie. Odpowiedzialnością za 
niepowodzenia w przebiegu polskich przemian obarczył elity, *które się 
nie sprawdziły1.

Rozmowa w studio radiowym poświęcona była głównie 15-ieciu 
strajków I podpisania porozumień sierpniowych. Stwierdzając, że nie 
wszystko jeszcza o tych wydarzeniach zostało ujawnione, Wałęsa 
powiedział, że strajk 3-krotnie aię załamywał i ludzi, którzy już stracili wiarę 
w zwycięstwo, trzeba było na nowo podrywać do akcji. Przypomniał, że
0 dyktatorstwo był pomawiany ju i wówczas, gdy wbrew zdaniu 
większości komitetu strajkowego przeforsował przyjęcia pomocy 
przybyłych z Warszawy intelektualistów, co w afekcie okazało aię 
niezbędna.

Prezydent wielokrotnie podkreślał, żetak wówczas jak i później to on, 
a nie jego oponenci, miał rację. W tym kontekście odpowiedzialnością za 
niepowodzenia w przebiegu polskich przemian obarczył elity. Na pytanie, 
czy stan wojenny był nieuchronny, Wałęsa odpowiedział, że jego zamia­
rem było kontrolowania wriadzy, natomiast przed 13 grudnia wielu 
uważało, że władza leży na ulicy. Tymczaeem, jak powiedział, ‘władza nas 
prowokowała i zbierała argumenty, ża wybiera mniejsze zło*.

Wałęsa stwierdził, że w roku 1989 ‘Solidarność* nie była gotowa do 
przejęcia władzy, choć on wcześniej wskazywał, że należy aię do tego 
przygotować ‘segmentami*, konstruując odpowiednie programy w po­
szczególnych dziadzinach. Prezydent stwierdził, ża jago krytycy nadai nie 
mają programu pozytywnego, a koncentrują się na negacji.

W odpowiedzi na pytania o możliwość zawarcia porozumienia naro­
dowego dla reform, Wałęsa wskazał na trudności w porozumieniu aię z 
prawicą. Powiedział, że nie jest to *prawa noga ale stonoga* i on nie 
którą z  tych stu nóg miałby poprzeć. Tu wskazał na 'przegranych poli­
tyków*, mających udział w dzieleniu prawicy: Mazowieckiego, Bieleckie­
go i Olszewskiego.

Zapytany o dymisję Mieczysława Wachowskiego, prezydent nie 
podał przyęzyny taj decyzji, stwierdził tylko, ża są różni ludzie do różnych 
zadań. *Wachowski jest fenomenem, bo wykosił wszystkich tych mądrali, 
bije ich na głowę, jest potrzabny dla prezydenta. Dlatego wyrzuciłem ich 
na zbity pysk* — powiedział Wałęsa.

Bajka o cieniu i jego właścicielu
29.8.Warszawa (PAP). Inspiracją dla ‘Cienia* — dokumentalnego 

filmu o b. szefie gabinetu prezydenta Lecha Wałęsy, Mieczysławie Wa­
chowskim była bajka Andersena o cieniu, któiy uwalnia się od swego 
właściciela, pizeslaniem zaś zwrócenie uwagi, że problem Mieczysława 
Wachowskiego to także problem Lecha Wałęsy — powiedział 29 bm. 
dziennikarzowi PAP Piotr Bazylko —  jeden z autorów filmu. Ponad 
półgodzinny dokument TVP pokaże we wtorek (29 bm.) wieczorem.

Motywem filmu aą przeplatające aię życiorysy i działania Lacha 
Wałęsy I Mieczysława Wachowskiego. 'Nie można mówić o Mieczysławie 
Wachowskim bez Lecha Wałęsy i na odwrót Wałęsa rzuca cień na 
Wachowskiego i Wachowski rzuca cień na Wałęsę* — uważają autorzy.

Bazylko na pytanie czy film może ugodzić w dumę Lecha Wałęsy, 
odparł: 'myślę, że tak, ale nie jest to ostry atak, jest to bardziej film 
refleksyjny*. Powołał aię na ujęty w filmie głos byłego prezydenckiego 
prawnika, Lecha Falandysza, którego zdaniem “wszyscy są odpowie­
dzialni za to co się stało z Lechem Wałęsą i Mieczysławem Wachowskim, 
w szczególności zaś polskie elity polityczne'.

Film składa się z wypowiedzi 12 polityków, którzy współpracowali z 
prezydentem i —  co zrozumiałe — z Wachowskim w latach 1980-81, 
podczas stanu wojennego i w okresie prezydentury. Są wśród nich: adm. 
Piotr Kołodziejczyk, Jeny Borowczak (azef 'Solidarności* Stoczni 
Odańakiej), ks. Henryk Jankowski, Krzysztof Pusz (sekretarz osobisty 
Wałęsy 1 pracownik Kancelarii Prezydenta), Jacek Merkel, Lech 
Kaczyński, Jan Purzycki (d-ca prezydenta ds. mediów), Lech Falandysz
1 Andrzej Zakrzewski.

Tonacją ich wypowiedzi jest wobec Wachowskiego 'generalnie kry­
tyczna*. Kaczyński i Kołodziejczyk 'bardzo akcentują* •prawą współpracy 
Wachowskiego ze służbami specjalnymi. Kolejni współpracownicy 
wyjaśniają powody swoich odejść oraz jaki wpływ na to miały konflikty z 
Wachowskim. Sam zdymisjonowany prezydencki minister nie wypowie- 
da się w filmie. Autorzy planowali umożliwienie mu wypowiedzi w dyskusji 
po programie. Nie dojdzie jednak do takiego spotkania ewentualnych 
komentatorów.

Było także wiele oeób, które odmówiły swych wypowiedzi na temat 
szefa gabinetu prezydenta. Postąpili tak m.in. Jacek Kuroń, Bogdan 
Borueewtcz, Andrzej Celiński, Janusz Ziółkowski i Andrzej Drzycimski. 
Celiński miał odmówić twierdząc, że jest lojalny wobec oeób, z  którymi 
współpracował.

Drugim z autorów filmu jest Tomasz Skłodowski. Dokument zawiera 
30 minut wypowiedzi I 7 min. komentarza faktograficznego. Realizacja 
filmu trwała 5 miesięcy. Montaż ukończono na dzień przed zdymisjono­
waniem Wachowskiego z jego urzędu w ubiegłym tygodniu.

Kwaśniewski: kampania 
wyborcza staje się brutalna

Prace nad nową konstytucją powinny zakończyć się w przyszłym 
roku. Nowa ustawa zasadnicza musi m.in. precyzyjnie określić stosunek 
Państwo a Kościół tak, by państwo było neutralne światopoglądowo — 
powiedział kandydat SLD na prezydenta Aleksander Kwaśniewski.

Kwaśniewski wyrazi żal, że taka nowoczesna koncepcja państwa 
jest nie rozumiana przez hierarchię Kościoła katolickiego i biskupów*. 
Nowa konstytucja powinna gwarantować prawa obywatelskie i socjalne, 
a także powinna uporządkować relacje między prezydentem, rządem, i 
parlamentem i samorządem — uważa kandydat SLD na prezydenta.

Jego zdaniem, obecna kampania wyborcza staje się brutalna, p  
Kwaśniewski ‘boleje nad tym, że do takiej kampanii przyłączają aię 
wysocy hierarchowie Kościoła katolickiego*. Kwaśniewski apelował, by 
kandydaci na prezydenta zajęli aię różnicami programów wyborczych, a 
nie pomówieniami.
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W cżó ra jw  prasI© Litwy|

RSSPUBLIK\
| ‘Miliony dolarów na niepotrzebne leki* — p.b-
| likaq|a Dali JuukerUlnU.

•Gdy w 1992 r. rząd litewski przydzielił część pożyczki światowej— 6 min 
dolarów USA— na zakup najniezbędniejszych Icków, wydawało się, żejest to 
decyzja bardzo słuszna.

Ministerstwo zdrowia wspólnie z republikańskim przedsiębiorstwem za­
opatrzenia w leki "Farmacja" sporządziło spis asortymentu najważniejszych 
leków i postanowiło rozdzielić je między wszystkie składy apteczne republiki, 
podległe ówcześnie "Farmacji". 11 maja 1993r. rozporządzeniem Ministerstwa 
Zdrowia RL leki były rozdzielane dla 5 państwowych składów aptecznych 
według określonych współczynników. Ogółem zakupiono wtedy 195 pozycji 
preparatów. Dziś pozostało 90 pozycji nie upłynnionych leków, a spłacanie 7 
proc. rocznie dla Banku Światowego staje się dla niektórych składów brzemie- 
Iniem nie do zniesienia.

W ciągu trzech lat sytuacja w handlu medykamentami na Litwie zmieniła 
[się gruntownie. Wszystkie państwowe składy apteczne stały się samodzielnymi 
i przedsiębiorstwami, z wyjątkiem składu aptecznego w Kłajpedzie, który 
pozostał filią "Farmacji". Ale "Farmacja", która była jedynym dostawcą leków, 
utraciła monopol, natomiast na Litwie znalazło się ponad 260 firm, sprowa­
dzających leki. Część ich, zakupiona za kredyty Banku Państwowego, ugrzęzła 
w składnicach. Apteki i placówki lecznicze uzyskały możliwość nabycia analo­
gicznych leków od prywatnych dostawców na dogodniejszych dla nich warun­
kach. Natomiast ci, którzy nabyli leki, otrzymane za kredyty Banku 
Światowego, częstokroć nie mogą rozliczyć się ze składnicami, nie otrzymują 
bowiem lub otrzymują za mało pieniędzy z budżetu.
I W 2007roku trzeba będzie całkowicie rozliczyć się z Bankiem światowym.
Teraz co pół roku spłacane są procenty, natomiast już od 1997 r. trzeba będzie 
rozpocząć zwracanie kredytu. Przed wieloma składami aptecznymi powstał 
dylemat— jak pozbyć się nie sprzedanych leków, jak spłacić odsetki, a może 

ogóle nie płacić?
I ...Na pytanie, co przeszkadza w upłynnianiu leków, zakupionych za kre­

dyty Banku światowego, dyrektor generalny państwowego republikańskiego 
przedsiębiorstwa zaopatrzenia w leki "Farmacja" V. Sakalauskas powiedział:
| — Uważamy, że zasadniczymi mankamentami w wykorzystaniu patyczki
jest brak doświadczenia, umiejętności w prawidłowej ocenie błyskawicznie 
zmieniającej się sytuacji na Litwie, jak też to, że nie ma jednej organizacji, 
odpowiedzialnej za prawidłowe i racjonalne wykorzystanie pożyczki Niektóre 
wytyczne Ministerstwa Zdrowia były dyskryminujące. Poza tym, zamówione 
ilości leków byty oparte na wieloletnich danych o corocznym zużyciu poszcze­
gólnych leków na Litwie w warunkach scentralizowanego zaopatrzenia (tak 
było w 1992 r.).

... Nikt spośród nas nie wiedział, że w latach 1991-1992 Ministerstwo 
Zdrowia RL i poszczególne szpitale wysyłały do widu państw świata prośby o 
nadesłaniu leków w ramach dobroczynności. Otrzymano wiele przesyłek cha­
rytatywnych, ale nie istnieje ich ewidencja, prawie nie wiadomo, co i ile 
otrzymuje się. Nie ulega wątpliwości, że szpitale z darów charytatywnych 
otrzymują również takie same leki, jak tu zostały zakupione za pożyczkę Banku 
światowego. Dowód, że apteki nie były zainteresowane w nabywaniu tańszych, 
zakupionych za pożyczkę Banku Światowego Leków, można zilustrować 
materiałem, jaki Departament Kontroli Państwowej zgromadził z aptek; apteki 
uzyskały większą korzyść ekonomiczną ze sprzedaży droższych towarów.

Więc, jak to zwykle bywa na Li twie, winnych niby nie ma. Zapewne również 
spłacanie tej potyczki będzie pokrywała dziurawa kieszeń podatników. Bo któż 
więcej? Jeżeli winnych znów nie ma...

U ETU YO S jrytas
‘Kto sprzedał spółkę taksówkową w Szaw- 

lach bankowi *Vilniaus bankas"? -  o tym lnformiąje
Lalma PelecldenŁ

Od poniedziałkowego wieczoru radiostacja spółki taksówkowej w Szaw- 
lach nie przyjmuje zamówień na wezwania, a około stu kierowców dyżuruje w 
pomieszczeniu spółki, które, jak się wyjaśniło kilka dni temu, nie należy już do 
nich.

Majątkiem spółki o wartości około 400 tys. litów, na który się składał blok 
administracyjny, warsztaty, garaże, dyrektor szawelsldch taksówek V. 
Jurevićius zagwarantował dla szawelskiej filii "Vilniaus bankas" kredyt w 
wysokości 50 tys. dolarów USA. Ponieważ bankowi kredyt ten nię został 
zwrócony, biuro komorników nałożyło areszt na majątek taksówek szawel- 
Iskich.

Spółka taksówkowa w Szawlach, która poprzednio należała do 
państwowego parku autobusowego, została sprywatyzowana trzy lata temu. Z  
przyczyny dużej konkurencji w mieście były państwowy park samochodowy nie 
miał łatwego żyda, jednakże jak powiedział redakcji "Lietuvos rytas" przewod­
niczący rady nadzorczej spółki G. Martinaitis, kierowcy nawet rezygnowali z 
wynagrodzenia, spodziewającaię, że jakoś przetrwają.

We wrześniu roku ubiegłego dyrektor V. Jurevićius bez wiedzy rady 
nadzorczej wziął na rok z szawelskicj filii "Vilniaus bankas", którą kierował 
dyrektor G. Granaveckas, kredyt w wysokości 100 tys. litów na 50 proc. rocznie. 
Bankowi zagwarantował majątkiem spółki. Jak powiedział Ć, Martinaitis, 
kredyt wydano w ciągu trzech dni, jednakże spółka nie zdołała nawet zwrócić 
własnych pożyczek. Obecnie tylko dla "Sodry” Szawelska Spółka Taksówkowa 
I jest winna około 75 tys. litów.

- ... Jak się okazało, dyrektor Szawelskiej Spółki Taksówkowej 
| zagwarantował majątkiem spółki trzymiesięczny kredyt dla inwestycyjnej 
Ispółkiakcyjnej "Kraitietls" w wysokości 50 tys. dolarów USA, którego dotych- 
czas nikt nie zwrócił. U mowę gwarancyjną, która nie ma ani numeru rejestracji, 
ani daty, zatwierdził dyrektor szawelskiej filii O. Granaveckas.

Według danych ”Lietuvoc rytas", inwestycyjna spółka akcyjna "Krałtietis" 
posiadała 10 proc. akcji Szawelskiej Spółki Taksówkowej. Dyrektor Szawel­
skicj Filii "Vilniaus bankas" G. Graneveckaa, jako jeden z największych akcjo­
nariuszy był związany również ze spółką "Krałtietis", która już upadła oraz 
jeszcze z kilkoma spółkami akcyjnymi, które obecnie mają bardzo poważne 
problemy finansowe.

... W poniedziałek na posiedzeniu rady nadzorczej Szawelskiej Spółki 
Taksówkowej postanowiono zwrócić się do Wileńskiego Sądu Okręgowego o 
unieważnienie umowy gwarancyjnej, a sprawa o działalności dyrektora V. 
Jureviausa została przekazana prokuraturze, dwukrotnie bowiem przekroczył 

| swe pełnomocnictwa zastawiając majątek spółki

Przeprowadzki

Krótki spacer po mieście
Czasy i ludzie się zmieniają, 

gmachy, jeśli nie dotknie ich kata­
klizm, najczęściej długo trwają. 
Zmieniając, co prawda, od czasu 
do czasu swoje przeznaczenie i 
wygląd. Zwłaszcza na terenach, na 
których wypadło nam tyć. Dziś 
proponujemy krótki spacer po 
mieście. Spacer-pożegnanie. Bo 
oto  trzy znaczące, historyczne 
miejskie obiefcty niezadługo będą 
pełniły zupełnie inne niż dotych­
czasowe funkcje. Zresztą, tak się 
potoczyły dzieje naszego miasta, że - 
te właśnie budowle szczególnie 
nawykły do przemian.

Pałac Biskupi, potem Repre­
zentacyjny Rzeczypospolitej, w 
międzyczasie —  siedziba władz 
carskich, włącznie z  "cieszącym się" 
złą sławą Murawiowem-Wiesza- 
tielem (nb. wilnianie przez cały 
czas niewoli unikali nazywania 
pałacu cesarskim lub generał-gu- 
bernatorskim). Przebudowany był 
przez W awrzyńca Gucewicza, 
następnie przez nadwornego car­
skiego architekta Stasowa przy 
współudziale miejscowego archite­
kta Karola Podczaszyńskiego. Po 
ostatniej wojnie mieścił się w nim 
garnizonowy dom oficerów armii 
sowieckiej, a obecnie— Pałac Pra­
cowników Sztuki.

P o  odzyskaniu przez L itwę 
niepodległości w  pałacu znalazła 
się ambasada francuska (ciągłość 
historii?, bawił tu Ludwik X V III , 
późniejszy król Francji, w  1812 r. 
przez dłuższy czas mieszkał Napo­
leon). Francuzi przenieśli się nie 
tak dawno do Domu Franka na 
Wielką, róg zaułka Szwarcowego. 
(C iągłość historii? M ieszkał tu 
słynny francuski pisarz Stendhal, w 
czasie wojny 1812 roku mieściła się 
intendentura armii francuskiej). W  
planach —  kolejna przeprowadz­
ka. Pracownicy sztuki przeniosą się 
d o  ob ecn ego  M uzeum  Sztuk 
Pięknych. Natomiast pałac będzie 
reprezentacyjną siedzibą prezy­
denta Litwy. ‘

Ludzie sztuki otrzymają więc 
gmach, w  którym ongiś mieścił się 
ratusz. Przebudowywany był on 
również wielokrotnie. Ostatni raz 
—  przez Wawrzyńca Gucewicza, 
który nadał mu obecny klasycysty­
czny kształt. (Jako ciekawostka: 
oryg in a ł pro jektu  G ucew icza 
obejrzeć można w  Wileńskiej Ga­
lerii Obrazów).

W  latach 1845-1924 mieścił się 
w  ratuszu tedtr miejski. Warto 
o d n o to w ać , ż e  w  ok res ie  
międzywojennym usunięte zostały 
liczne "przeróbki", dokonane przez 
w ład ze  rosyjskie, a szpecące 
doskonałe dzieło Gucewicza. W  
1940r. do gmachu tego przeniesio­
no założone w 1933 r. Wileńskie 
Muzeum Miejskie.

Obecna ekspozycja obejmuje 
okres lat 1907-1940, a wśród wielu 
innych po lsk ich  m alarzy, 
działających w  Wilnie, obejrzeć 
można obrazy Ferdynanda Rusz- 
czyca, Jerzego Hoppena, Michała 
Rouby, Bronisława Jamontta.

Działacze związani ze sztuką 
prócz dziewięciu sal ekspozycyj­
nych, pomieszczeń administracyj­
nych będą mieli do dyspozycji salę 
koncertową z  doskonałą akustyką, 
o  czym można się przekonać 
słuchając organizowanych tu od 
p ew n ego  czasu w ystępów  
zespołów kameralnych i solistów.

W  1994 roku, akurat w  dniu 
obchodów M iędzynarodowego 
Dnia Muzeów , gości zaprosiła 
Wileńska Galeria Obrazów, która 
się rozlokowała w  byłym pałacu 
Chodkiewiczów przy ul. Wielkiej 4. 
Znalazło się tu część zbiorów eks­
ponowanych uprzednio w  Kate­
drze, która po zamknięciu aż do 
ponownego przekazania wiernym 
pełniła funkcję sali wystawowo-

muzycznej. W  odrestaurowany I  
części pałacu ChodkiewicziM 
obejrzeć można obecnie roił*-1 
stwo, grafikę, rzeźbę XVI-XH| 
w.w ., g łów n ie  artysto*! 
działających w Wilnie, a wśród ad I  
— wykładowców i uczniów ■fityl 
wileńskiej" —  Franciszka Smû  I  
wicza, Jana Rustema, Kannie? I 
Rusieckiego, Józefa OzieinbW'I 
kiego, Kazimierza Bachmata*** 1 
i wielu, wielu innych. \

Dawny pałac Chodldcwa^l 
nadal jest restaurowany. I  
jeszcze dużo, z  uwagi na tĄ^PS 
to obszerny zespół budynkń*. j 
których tylna fasada wychodź | 
Baksztę. P o  zakończeniu rcst̂  I  
racji przeniesie się doń nHBW®11 
Placu Ratuszowego, j Ł  I

Halina JOTWA^I

N A  ZDJĘCIACH: |**^| 
Pałacu Pracowników I
zeum Sztuk Pięknych l^ne#*" I

Galerii Obrazów. . ^  I
Fot Marian P a lu **^  I

Zapasy złota i waluty w Banku Litewskim 
zbliżają się do 700 min dolarów

W  tipcu oficjalne zapasy Banku 
Litewskiego zwiększyły się o/ 71 min 
dolarów USA, a wymienialnej waluty 
obcej —  o  71,2 min dolarów, podaje 
Bank Litewski

W  końcu lipca oficjalne zapasy BL 
szacowano na 679,7 min dolarów, za­
pasy wymienialnej waluty obecj —  na 
604 min dolarów USA.

Stan zapasów na lipiec zwiększył

się głównie w tym roku. W marcu 
wzrosły one prawie o 14 min dolarów, 
w kwietniu — o 12,5 min, w maju —  o 
8,2 min, w czerwcu — o 153 min do­
larów. W styczniu i lutym oficjalne za­
pasy BL zmniejszały się.

Na oficjalne zapasy Banku Lite­
wskiego składają się waluta obca, de­
ponowana w bankach zagranicznych, 
złoto i środki o specjalnych prawach

pożyczkowych (SPP) 
dowego Funduszu

Wczerwcu 89 p roc .oęg* '^ !
pasów stanowiła wymieni**®*^  ̂
obca, 9 proc.— złotoi2p*’°c‘" '
SPT. 111^1

Wartość złota w 1
wynosiła w lipcu 61,9 
wartość środków SPP 1
larów amerykańskich.
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Wspomnienia
runmifr* n>t»i«w1rT — "Zygmunt" — byt w 1944 roku dowódcy 

w i  brygadzie, dowódcą szwadronu w  zgrupowaniu
Pfff ircflUai legendarnego "tupaszkl" działającego uprzednio na te- 
‘̂ uyytieńszczyzny. Żona pana Zygmunta, sanitariuszka "Krystyna", 

* * *  Alicja, która niestety już zmarła, taż tam była.
* Pin Zygmunt przystał na moje imif list do redakcji nowojorskiego 
iJmitfT  dennika*. Zawiera on mlfdzy innymi opowiadania "Waala", 
^ g j ^ c j a  rozgrywa a lf w mieszkaniu pana Zygmunta w Wilnie w 
fjugroku. Dziwnym zbiegiem okoliczności mieszkam obecnie w tym
-jjnym podwórzu.

Barbara ZNAJDZ1ŁOWSKA

W a s  i a
po tókutygodniowym pobycie 

w P u izczy Rudnickiej, gdzie 
pracowałam Jako pomocnik 
rtynlara-leśniczego (własnego oj- 
fgj wracałem do domu. Ojciec 
prówadżil nadal prace. Był 
wrzasisit 1040 roku. Wilno 
wgiącMe Jak wieikie koszary. Na 
ulicach — mnóstwo wojskowych, 
broń wazsłkiego rodzaju. A waży­
ł o  to gtsto przetykane NKWD. 
Mojago dobrego humoru nie 
zepsuł nawet widok sowieckich 
mundurów, byłem ‘uzbrojony po 
zfby*: miałem zaświadczenie z 
pracy, kartę urlopową ttp. 
Gwarantowały mi bezpieczeństwo.

Za stacji kolejowej szedłem 
pfeazo (około 3 km). O komunikacji 
lutobuaowaj Wilno w tym czaaie 
już zapomniało. Dorożką Jechać 
nie było bezpiecznie —  czasem 
wikakłweł do niej nieproszony 
•pasażer', otwierał Walizki i w ogóle 
psuł narwy. W domu zsstałsm 
drzwi nia zamknięte na klucz. 
Wszadtom Z jakąś 'bojową* pio­
senką na ustach, gdy wypadła na 
mnie przerażona siostra: 'Cicho, 
bo Waaia nie śpi*. Zdziwiłem się, 
bo zawsze trzeba być dcho, raczej 
gdy ktoś śpi. Po drugis —  jaki 
znówWaaia i co robi w moim poko-
Ą

Okazało aię, żs podczas na* 
azaj z ojcem nleobscności, komi- 
(ja miwzkaniowa wymierzyła na- 
w  metry i orzekła, że "aliszkom 
wolno cłyszim1, czyli mamy 
nadmatraż. Do jednego pokoju 
wpakowano inżyniera — Litwina, 
■tiry potem okazał aię komendan­
tem litewskiej jednostki wojskowej 
Gależlnia Vilkse* (Żelazny Wilk), 
to drugiego — sowieckiego lejt- 
(>arta Waeię. Tak alą przedstawił i 
***«'? zapisał w naszej pamięci.

Byłem przygnębiony. Sowieci 
1*1(0 lokatorzy zachowywali aię 
Ropnia: zawsze chodzili w czap- 
uch, wszędzie wsadzali nos, 

bez pukania, do wazy- 
etkiegó dotykali. Lubili tsż 
''••*•^•0 patefon o każdej porze 
dnisinocy.

, różni się od swych ro- 
a"̂ w* Wchodzi do pokoju bez 

o wszystko prosił: •ZagrzeJ- 
JJJJody*. 'Nastawcie patefon'. 
“•rdzo często przebywał w dużym 

oglądał obrazy, lub stawał 
Talony przy oknis. Pierwszego 

** Po moim powrocie Waaia 
o nastawienie patefonu. 

* * * *  Przeglądając płyty, wresz- 
:**Pytafe 'A dlaczego wy nie ma- 
r°*yJskich płyt?*. Namyślałem 

ł. co odpowiedzieć, ale on 
«Hą: 'Ach, rozumiem*. 

0t..®Wn#8°  razu zaprosił mnie 
W móJ) na kieliszek.
L " J g  panował porządek. Na 
dr.-i *! papierów, stało je- 
bJ !1? . 1 *>uttlk« wódki. Na 
nlnU . "  książka ‘Dzielą Le-

2«u»l*lllłmy k,,ka kolejek.
przyglądam się

książce. Uderzył ręką w okładkę i 
powiedział: *Wy macie swego Bo­
ga, a to mój Bóg*.

Jeszcze kilkakrotnie przed wy­
jazdem  do praoy muaiałem 
odwiedzać Wasię. Podczas jakiejś 
rozmowy Waaia niespodziewanie 
zapytał: 'Nie myśleliście, żs do waa 
przyjdziemy?* Mruknąłem coś za­
skoczony. *Nis szkodzi. My pobie­
lejemy, wy pokraśniejecie*.

Po jakimś czasie zauważyliś­
my, że Wasię coś gnębi... Już nie 
ałuchal płyt nucił jakieś melodyjne 
rosyjskie piosenki. Godzinami 
przestawał zamyślony w salonie.

Pewnego razu, gdy przyszedł 
do niego kolega, zaeiedli w salonie 
i zaczęli przeglądać album z po­
cztówkami. Nagłe kolega pokazał 
coś palcem. Zdrętwiałem. Była to 
fińeka pocztówka i przypomniały 
im aię fińskie cięgi.

Innym razem w rozmowie ze 
służącą Gienią, która, aby coś 
powiedzieć mruknęła, że jeszcze 
coś można kupić w Wilnie, Waeia 
wykrztusił: 'Kupujcie, kupujcie. Za­
raz i tu niczsgo nie będzie*.

W początku maja 1941 roku, 
gdy wyjeżdżałem na roboty, Wasia 
powiedział: 'Praszczsj' (żegnaj). 
Odpowiedziałam 'Do widzenia'. 
'Nu, możet i do widzenia1. Nia 
zwróciłem wówczas na to uwagi. W 
kilka dni po moim w yjeździe 
usłyszano w domu strzał. Dobiegł z 
pokoju Wasi. Na szczęście drzwi 
okazały się zam knięte od 
wewnątrz. Przez szybki w górnej 
części drzwi G ienia dojrzała 
leżącego na łóżku Wasię. Obok na 
podłodze ieżsł nagan.

Matka powiadomiła miesz­
kającą na parterze żonę 
pułkownika, komendanta garnizo­
nu w W iln ie. *Wy go  nie 
ruszajiścis?* —  brzmiało jej pier­
wsze pytanie. Powiedzieliśmy, że 
nie i że klucz tkwi z  tamtej strony 
drzwi. aNu,-sław a bohul* —  
wykrzyknęła dawno zapomniane 
słowa bolszewiczka.

Przyjechała komisja NłWD, 
sam 'komendant goroda*. Wypyty­
wano. Kazano szukać zapasowe­
go klucza, gdy się nie znalazł, 
wyważono drzwi. Zawiniętego w 
koc Wasię wyniesiono, wsadzono 
do ciężarówki i wywieziono. Przy 
pożegnaniu komendant poprosił 
matkę: *Ot, głupyj ełuczaj, lepiej o 
tym nikomu nie mówić*.

Po ich w y je źd zie  matka 
znalazła w piecu niedopalone 
'Dzieła Lenina*.

Biednego Waaię nie było stać 
na znalezienie innego Boga. Nie 
prosił o pomoc. Nasze dwa światy 
rozdzielała *żeiazna kurtyna*.

Jak aię później dowiedzie­
liśmy, Wasia zostawił w Odessie 
żonę i dwie córki. Następni lokato­
rzy znów byli nietypowi: on iejt- 
nant, który trafił do niewoli, ona 
nosiła zaszyty w  bluzce krzyżyk, 
prawosławny.

Zygmunt BŁAŻEJEWICZ

Zawsze zdążyć na czas

Zaprasza niedzielna szkółka 
w Nowej Wilejce

Im. J. LKraszewskiego (Nowa WUejka)
§S niedzielna szMłka

^Jfcdwwieku^TUl.
się lekcje z  jęż. litewskiego, angielskiego, plastyki i muzyki. 

J S j ®  pod telefonem: 67-50-70 i 67-91-09

Czy strażak śpi 24 godziny na dobę?
Nie wiem, kto wymyślił anegdotkę o tym, ze egzamin na 

strażaka wytrzyma tea, kto najdłużej Ipi. Można 
przypuszczać, że ten ktoś nigdy nie miał styczności z zawo­
dem i pracą strażaka, o której wspomina aię zazwyczaj wtedy, 
gdy pastwą płomieni pada większy lub mniejszy dorobek rąk 
ludzkich. Nie brakuje wtedy narzekań i zarzutów pod ich 
adresem, bo poplątać skutek z przyczyną w tym przypadku 
jest najłatwiej. Doszłam do wniosku, że wiedza większości z 
nss o pracy służby przeciwpożarowej zaczyna się 
znajomością numeru 01 i faktycznie na tym się kończy. Już 
dawno nie widzi się w zawodzie strażaka cech bohaterstwa, 
do historii przeszły słynne popisy strażackich orkiestr 
dętych, a do muzeów ich błyszczące kaski. Jak się pracuje w 
tym zawodzie dzisiaj, czy niewarto by go trochę odkurzyć od 
zapomnienia?

Przedwojenna jednostka ogniowa w Trokach składała 
się z kilku parokonnych powozów wyposażonych w drewnia­
ne beczki na wodę. Obsługiwała ten tabor transportowy 
załoga z 12-16 strażaków, utrzymywana z podatków miej­
skiej kasy, a niezbyt okazała wieża strażacka stała dokładnie 
naprzeciwko budynku dzisiejszej strażnicy. W  rok po wojnie, 
w 1946 r. rejonowa służba przeciwpożarowa została odro­
dzona na nowo, z tym, że zastąpiono konne powozy jedyną 
ciężarówką GAZ-AA. Wtedy też jednostkę rozmieszczono 
w przedwojennym budynku, który dziś, po 50 latach, ledwo 
się trzyma.

W  1958 r. kierownictwo służbą objął Kazimieras 
Mażiłys, który przepracował na tym stanowisku 39 lat Po­
woli wzrastała liczebność załogi, tworzyły się pododdziały w 
miasteczkach i przy gminach, zwiększał się park samochodo­
wy. Dziś strażacka baza techniczna w Trokach składa się z 
ciężarówek ZIŁ-130 i ZIŁ-131, tak samo w Jewju, gdzie jest 
dużo ważnych gospodarczych obiektów, m.in. takich, jak 
kombinat piekarski. Natomiast załogi wiejskie posiadają 
ciężarówki GAZ-53 i GAZ-56. W  tym roku Departament 
Straży Pożarnej MSW przydzielił Trokom samochód opera­
tywny— skoda, a w roku ub. ze Szwecji otrzymano w ramach 
pomocy technicznej motopompę "Algm-Motor". To urzą­
dzenie, chociaż dość leciwe, bo z 1966 r., służy doskonale, 
ponieważ można je ręcznie przetransportować w każde miej­
sce, gdzie samochód nie może dotrzeć. A  więc tabor trans­
portowy wygląda nie najgorzej. Rozwiązuje się w miarę dzi­
siejszych możliwości także problem pomieszczeń 
służbowych. Po ogłoszeniu bankructwa zakładu "Kaitra" 
udało się wykupić od niej powierzchnię ponad 600 m kw., co 
pomogło urządzić tam 4 boksy dla techniki. Gorzej wygląda 
sprawa w samych Trokach, gdzie jednostka straży pożarnej 
mieśd się w awaryjnym, jeszcze przedwojennym budynku.

Po odejściu na emeryturę K. Maźiłysa w roku ubiegłym 
kierownikiem służby przeciwpożarowej rejonu został major 
Tadeusz Jarmołowicz. Po ukończeniu średniej technicznej 
szkoły pożarnictwa w Sankt-Petersburgu pracowałwwydzia- 
le ochrony przeciwpożarowej, od 1978 r.— w Departamen­
cie Służby Przeciwpożarowej MSW. Osobie mówi, że wybrał 
zawód z powołania, zresztą, to już rodzinne— brat również 
jest strażakiem.

Rozmawiamy więc o  tym, co nurtuje kierownika, czym 
żyje dzisiaj służba przeciwpożarowa w Trokach.

—  Jak wygląda straktora służby przeciwpożarowej w 
rtjonk?

—  Służba składa się z zawodowych jednostek w Tro­
kach, Jewju i Landwarowie, siedmiu jednostek wiejskich 
oraz dwu obiektowych —  w Grzegorzewie przy fabryce pa­
pieru i Elektfenai —  przy elektrowni. Zawodowe jednostki 
strażackie są finansowane z budżetu MSW, zaś wiejskie, w 
których ludzie pracują na umowie —  z miejscowego 
budżetu. W  rejonowej służbie przeciwpożarowej pracuje 5 
oficerów: inspektorzy, st inspektor, naczelnik służby i jego 
zastępca. Oprócz tego, buchalteria i sekretariat, no i, 
oczywiście, strażacy i kierowcy.

—  Jak wygląda w konkretnym przypadku pożaru 
działalność załogi?

—  Mamy specjalne mapy, na których rejon podzielony 
jest na poszczególne sektory. Przypuśćmy, że dyżurny dys­
pozytor otrzymuje przez 01 sygnał o pożarze. Zgodnie z 
mapą wysyła on na miejsce wypadku te jednostki, które 
znajdują się terytorialnie najbliżej. W  przypadku mniej 
groźnego pożaru, tzw. kategorii I wyjeżdżają tam natych­
miast 3 samochody z załogą, w poważniejszym (II kat.) 
wysyłamy 6 samochodów. Jeżeli zagrożony jest obiekt 
poważny (elektrownia, hurtownia, dom towarowy) —  III 
kategoria pożaru, to kieruje się tam 12 maszyn, 6  z Trok i 6 
z Wilna. Dzięki Bogu, jeszcze takiego przypadku nie 
mieliśmy. Całodobową służbę pełnią: dyspozytor, naczelnik 
pododdziału, st. strażak, dwóch strażaków i kierowca, w 
jednostkach wiejskich — po 2  osoby.

Transport zawsze jest na pogotowiu.

Kierownik trockiej rejonowej służby przeciwpożarowej 
Tadeusz Jarmołowicz.

—  Jak przedstawia się praca służby strażackiej w da­
nych statystycznych?

— W roku ub. w rejonie zdarzyło się 100 pożarów, w 
płomieniach zginęło 7 osób. W tym roku wciągu 7 miesięcy 
zarejestrowano 60 pożarów, które przyniosły straty na 115 
tys. Ll  Zanotowano 516 wyjazdów, w 31 wypadkach były to 
fałszywe alarmy. Przyczyną ponad połowy wypadków bywa 
pijaństwo, palenie w łóżku, na drugim miejscu jest zwarcie 
przewodów elektrycznych, bądź ich zły stan. Zdarzają się 
czasem także umyślne podpalenia, lecz nie jest to łatwo 
udowodnić, zresztą, to już obowiązek służb śledczych. W 
roku ubiegłym zdarzały się przypadki pożaru lasu i torfo­
wisk. Są to najbardziej trudne do gaszenia pożary.

—  Jest taki wierszyk: "A nasi strażacy, jak aniołki z 
nieba, przyjeżdżają wtedy, ldedy jnż nie trzeba". A jak jest 
w rzeczy samej, bo czasem coś w tym rodząju słyszy się od 
lodzi?

— Cały problem tkwi w tym, że ludzie często identyfi­
kują moment zapalenia się z momentem wywołania straży 
pożarnej. Często bywa, zwłaszcza, gdy pożar wybucha w 
nocy, że ludzie wywołują strażaków kiedy już płomienie 
wybiją na zewnątrz budynku. Zagasić taki pożar jest trud­
niej, a winni bywają strażacy, że zbyt późno wyjechali. A  
przecież wyjeżdżamy od strażnicy w dągu 5 minut.

—  Słyszałam, ie kiedy zagraniczni wysocy gość ie jadą 
do zamka, otrzymujecie telefony, by na ten czas zamknąć 
strażnicę od aUcy 1 nie psoć widoku swym przedpotopo­
wym stanem?

—  Bywa i tak. Jest to teraz nasz największy problem — 
budowa nowych pomieszczeń dla straży pożarnej w Trokach. 
Zdaje się jednak, że sprawa powoli rusza z miejsca. Pisaliśmy 
w tej kwestii list do premiera. Otrzymaliśmy odpowiedź, że 
w następnym roku zostaną przydzielone środki na projekto­
wanie budowy. Sama budowa kosztowałaby ok. 3 min L t  
Planujemy budować na starym miejscu, w dwa etapy, sto­
pniowo wymieniając stare budynki na nowe. Jeżeli będą 
finanse, za parę lat ten problem rozwiążemy.

—  A  co się dzieje w służbie poza gaszeniem pożarów i 
planami przebudowy?

—  Większość załogi w wolnym czasie uprawia sport, 
popularna jest siatkówka w klubie "Versmć". Możemy 
pochwalić się III -im miejscem w ogólnorepubłikańskich za­
wodach wieloboju strażackiego, które zajęliśmy po lak moc­
nych drużynach, jak Połąga i Możejki. Utrzymujemy konta­
kty zawodowe ze służbami przeciwpożarowymi w Niemczech 
i Szwecji, gdzie w maju 4 osoby z naszej strony gościły na ich 
zaproszenie, zapoznając się z pozytywnymi doświadczeniami 
pracy kolegów.

—  Czy Jednak nie stracił zawód strażaka na 
popularności, czy dużo jest chętnych do tej pracy?

—  Na brak kandydatów nie narzekamy, mamy nawet 
kolejkę chętnych zatrudnić się, a więc jest z kogo wybierać. 
Przyjmujemy mężczyzn w wieku do lat 35. Przez 10 dni 
opanowują tu program przygotowawczy, a w dągu trzech 
miesięcy mają okres próbny.

Pytając o ciekawe przypadki z żyda strażackiego, Tade­
usz wspomina niedawną rewię mody "In Voguc", kiedy to dla 

wszystkich widzów była ona pięknym wido­
wiskiem, a strażacy troccy trwali przez cały 
czas w pogotowiu pod m urami zamka, by 
uprzedzić możliwe niespodzianki.

Przed tygodniem trocka rejonówka 
wydrukowała podziękowanie rodziny Na- 
rkiewiczów z Trok IV oddziałowi za urato­
wanie ich domu i całej zagrody. Ich pracę 
nie zawsze się dostrzega, tym bardziej, jej 

J część prewencyjną, która też zabiera 
Q niemało czasu. Może tak i powinno być, 

ważne, żeby zawsze byli we właściwym cza- 
7  _H s*e tam, gdzie są najbardziej potrzebni, ja- 

; ko fachowcy, i oddani swej niełatwej 
BpEasjużbłc ludzie.

Czesława PACZKOWSKA
Troki

Fot T. Ważnłowłcz
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Zmasowane naloty na pozycje Serbów
Po 40 m kalyKh faktycznej bierności krąje zachodnie zareagowały wre­

szcie na serbskie prowokacje w rejonie Sarąjcwa. W odwet za zbombardowanie 
w poniedziałek targowiska w tym mielcie — w wynika czego śmierć poniosło 
37 cywilów— samoloty NATO po^Jęiy w środę tai po północy zmasowane ataki 
na pozycje serbskie w rejonie Sarąjewa. Naloty objęły również okolica ONZ* 
owsldch stref bezpieczeństwa w Gorażde i Tuzli, obleganych przez Serbów. W 
nalotach tych uczestniczyło 60 maszyn NATO.

Do akcji wprowadzono 
ciężką artylerię 

W akcji odwetowej biorą 
| także odział Siły Szybkiego Re­
agowania, a przede wszystkim 
Izw . wielonarodowa brygada 
złożona z żołnierzy brytyjskich, 
francuskich i holenderskich. Do 
akcji wprowadzono ciężką 
artylerię — armaty, haubice i 
moździerze o kalibrze 105,122 i 
|152 mm.

Odwet rozpoczął się tuż 
po północy

Samoloty NATO zbombardowa­
ły i ostrzelały pozycje Serbów 
bośniackich m.in. na przedmieściu Sa­
rajewa, Lukavicy, gdzie znajdują się 
wielkie koszary serbskie i składy amu­
nicji. Chodziło o to, aby zniszczyć lub 
przynajmniej zdezorganizować 
serbską obronę przeciwlotniczą. 
Bombowce NATO przeprowadziły 
akcję w osłonie kilkunastu myśliwców

F 16, min. należących do lotnictwa 
holenderskiego.

'Straty są ogromne”
Po pierwszej Cali uderzeniowej 

nastąpiła o godzinie 5.30 druga, a 
około 8.00 —  trzecia. Rozgłośnia ra­
diowa Serbów bośniackich w Pale 
przyznała, że "straty są ogromne”. Ser­
bowie sugerują, że ataki powietrzne 
objęły również pewną liczbę celów cy­
wilnych i że są ofiary wśród ludności 
cywilnej.

'Żarty się skończyły*
Rzecznik ONZ Chris Gunness w 

wywiadzie dla rozgłośni BBC 
stwierdził, że środowy atak powietrz­
ny stanowi punkt zwrotny w postawie 
Narodów Zjednoczonych. Dodał, że 
przywódcy serbscy powinni zdać sobie

sprawę, że "żarty się skończyły". 
Wskazał, że bezpośrednią przyczyną 
ataków było zbombardowanie przez 
Serbów targowiska w Sarajewie. Od 
1992 roku, a więc od czasu gdy wojna 
domowa w byłej Jugosławii objęła Sa­
rajewo, w wyniku serbskiego ostrzału 
artyleryjskiego i działalności snaj­
perów zginęło 10500 mieszkańców 
bośniackiej stolicy, a 50 tys. zostało 
rannych.

Zadanie *w znacznej 
części wykonane*

Rzeczniczka sił pokojowych 
O N Z  w Bośni Myriam Sochacki 
oświadczyła, że w chwili obecnej (w 
środę w godzinach południowych) 
trudno jest jeszcze ocenić, jak wielkie 
straty zadano Serbom. Jej zdaniem za­
dania postawione samolotom NATO

zostały V  znacznej częid w yko^  
Zdaniem korespondentów 
wających w Sarajewie chodzi o Mgf 
rżenie strefy bezpieczeństwa 
bośniackiej stolicy, w obrębie kuw
Serbowie nie mogą mieć d^kidw
ni. Strefa taka istniała do maja br^ 
wtedy Serbowie wkroczyli do niH 
trzymali żołnierzy i oficerów tóg 
jowych O N Z  w charakter 
zakładników i wprowadzili do tej jjjJ 
fy własną ciężką broń.

Serbowie nie opiUcli 
swoich stanowisk n

Gdyfcy ikWo jię .odtwonytyj 
strefę to wówczaa można^ 
zabezpieczyć Sarajewo przed nffiig 
serbskimi bombardowaniami, a* I 
środowych atakach na pozycj. 
Serbów NATO wykorzystało tyfcJ 
lotnictwo i artylerię. Serbowie, tafa 
zeszli do schronów, nie został] tyn*. 
mym zmuszeni do opuszczeniami) 
stanowisk. jyj

"Stara gwardia" nie traci nadziei 
na powrót do wielkiej polityki

Mimo mało optymistycznych prognoz politologów I socjologów, 
rosyjscy politycy "staraj, radzieckiej gwardii" nie tracą nadział na 
powrót do wielkiej polityki. Byty premier ZSRR Nikołaj Ryżkow, byty 
członek Biura Politycznego Aleksandr Jakowłew i sam Michał Gorba­
czow zamierzają wziąć udział w grudniowym wyścigu po mandaty 
deputowanych Dumy Państwowej Rosji.

Aleksandr Jakowłew, którego partia (Roeyjska Partia Demokracji 
Społecznej) weszła w skład bloku radykalnych demokratów 'Demokra­
tyczny Wybór Rosji — Zjednoczeni Demokraci", uległ namowom Jegora 
Gajdara i zgodził się na umieszczenie pod nr 6 swego nazwieka na liście 
bloku. Demokraci przekonali nestora rosyjskiej sceny politycznej, że jeśli 
partii uds się pokonać barierę 5 proc. i wprowadzić swoich kandydatów 
do Dumy, to 72- letni Jakowłew, jako senior, otworzy inauguracyjne 
posiedzenie parlamentu.

Michel Gorbaczow nie potwierdził dotąd swego u dziełu w  wyborach 
parlamentarnych, ale zapowiedziano jego udział w przedwyborczym 
zjeżdzie Rosyjskiej Socjaldemokratycznej Partii Ludowej (Wasilija Upic> 
kiego) w najbliższą sobotę w Moskwie. Socjaldemokraci Upickiego po­
dejmą najprawdopodobniej decyzję o utworzeniu wspólnego bloku z 
Partią Samorządu Ludowego (Świętosława Fiodor owa) i tą częścią Demo­
kratycznej Partii Rosji, na czele której stoi Stanisław Goworuchin. Liderem 
bloku miałby podobno zostać eks-prazydent ZSRR

Polityczne poglądy Swietoeława Fiodorowa i Stanisława Goworuchina 
tworzą wprawdzie przedziwną mieszaninę utopijnych idei ludowego eo- 
cjalizmu, w miarę umiarkowanego necjonalizmu i wiełkomocarstwowości, 
ale nazwiska światowej sławy oftalmologa i znanego reiysere mogą stać 
się lokomotywami nowo tworzonego bloku, które dają minimalne szanse 
na przekroczenie pięcioprocentowego progu wyborczego. O ile potencjal­
nych wyborców nie odstraszy nazwisko nie tyle nawet niepopularnego 
dziś w Rosji, ile traktowanego z ironią Gorbaczowa.

Były premier ZSRR Nikołej Ryżkow (do którego dość mocno 
przylgnęło przezwisko 'płaczącego bolszewika1) jest natomiast przekona­
ny, że utworzony pod jego przywództwem blok o nazwie "Włedza w ręce 
ludu" zdobędzie 10-15 proc. głosów.

Ryżkow Hczy na głoey weteranów, emerytów, zbiedniełej inteligencji, 
czyli ne te grupy ludności, które meją obiektywne powody, aby z senty­
mentem wspominać czasy radzieckie, ale nie chcą popierać komunietów. 
Przedstawiając swój blok, Nikołaj Ryżkow powiedział we wtorek na konfe­
rencji prasowej w Moskwie, że ugrupowanie "Wiedza w ręce ludu* nie jeet 
blokiem partyjnym, lecz społecznym, ogólnonarodowym. Za politycznych 
sojuszników Ryżkow uważa Komunistyczną Partię Rosji oraz Partię 
Agrarną, z którymi to organizacjami zamierza utworzyć w nowej Dumie 
parlamentarną większość, a na jej podstawie — koalicyjny rząd zaufania 
narodowego.

Ryżkow potwierdzi, że zgadze się być kendydatem zjednoczonej 
opozycji lewicowo-narodowej w wyborach prezydenckich, jeśli jego kan­
dydatura będzie w stanie zjednoczyć obóz dzieiejezej opozycji.

Słabą stroną bloku Ryżkowe jest brak struktur w regionach. Jedyna 
znana partia — Rosyjski Związek Ogólnonarodowy (ROS, Siergieja Babu- 
rina)— która weszła w skład ugrupowania Ryżkowa, jeet małą organizacją, 
pocłedejącą niewielkie wpływy tylko w Moskwie I w obwodzie omekim. 
Ryżkow liczył ne eojuez z Federacją Niezależnych Związków Zawodowych 
Rosji (Michaiła Szmekowa), co dałoby blokowi "Wiedza w ręce ludu* 
struktury terenowe i bazę techniczną. W ostatniej chwili Szmakow odmówi 
jednak wejścia w skład nowej koalicji, chociaż Jego odmowa, podobno, 
nie jest ostateczna.

Brak struktur Ryżkow chce zrekompensować ludźmi o głośnych na­
zwiskach, których udsio się przyciągnąć do bloku. Z listy partyjnej bloku 
'Wiedza w ręce ludu" o wybór do Dumy będą ubiegali się m.in. mistrz 
świata w szachach Anatolij Karpow, pisarze Wasilij Biełow I Weierlj Ganicz, 
b.sekretarz KC KPZR Oleg Baktanow, syn byłego przywódcy ZSRR Jurij 
Andropow, etaman kozacki z Kraju Kraanodarskiego Aleksandr Kondra- 
tienko, ekonomista Tatiana Keriegina, b.wiceminister spraw zagranicz­
nych ZSRR Jullj Kwłeineki, lider Związku Oficerów Stanisław Tieriechow. 
Ugrupowanie Ryżkowa me zamiar zgłosić kendydatów w 106 okręgech 
jednomandatowych i 270 kandydatów z listy pertyjnej.

Gruzja

Zamach na Szewardnadze
10 podejrzanych aresztowano W 

związku z wtorkowym zamachem 
bombowym, w którym przywódca 
Gruzji Eduard Szewardnadze został 
lekko ranny — poinformował szef 
gruzińskich ałuib bezpieczeństws 
Igor Glorgadze.

10  aresztowanych miało przy sobie 
broń i plan budynku parlamentu, w 
pobliżu którego przeprowadzono za­
mach. Do wybuchu doszło gdy Sze­
wardnadze udawał się na ceremonię 
podpisania nowej konstytucji

Tymczasem zebrani na nadzwy­
czajnej sesji członkowie rządu i parla­
mentu Gruzji podjęli decyzję, że wybo­
ry prezydenckie i parlamentarne w 
republice odbędą się zgodnie z pier­
wotnymi planami 5 listopada.

W  krótkim oświadczeniu, opubli­
kowanym w nocy z wtorku na środę, 
przedstawiciele władz gruzińakich za­
pewnili, że nie pozwolą, by zamach na 
Szewardnadzego zdestabilizował 
sytuację w kraju. Zaznaczyli, że 
przyjęta w ubiegłym tygodniu nowa 
konatytuacja zostanie podpisana w 
przyszły wtorek.

Szewardnadze, który po krótkim 
pobycie w szplalu wrócił już do pracy, 
nazwał wtorkowy wybuch próbą po­
wstrzymania reform demokratycznych 
w Gruzji. Jego zdaniem nowa konsty­
tucja była kroplą, która spowodowała, 
że siły reakcyjne straciły cierpliwość. 
Dodał, że zamach był łabędzim 
śpiewem terrorystów, których Gruzja 
wkrótce się pozbędzie.

W  wystąpieniu na falach radio­
wych Szewardnadze zapewnił, że czuje 
się zupełnie dobc^e. Wspomniał, że nie 
ma czasu, by udać się w środę na nad­
zwyczajną sesję parlamentu 
poświęconą zamachowi, ale chciałby 
wziąć udział w manifestacji przeciwko 
terroryzmowi. *

Kilku parlamentarzystów zażą­
dało w środę dymisji ministra 
bezpieczeństwa Igora Giorgadzego, 
który przyznał w środę, że służby 
bezpieczeństwa otrzymywały sygnały o

ewentualnym zamachu na długo przed 
'wtorkowym wybuchem samochodu- 
pułapki przed gmachem gruzińskiego 
parlamentu.

Giorgadze poinformował, że sa­
mochód niwa, w którym eksplodował 
ładunek wybuchowy, był kradziony. 
Wewnątrz znajdowała się duża ilość 
trotylu.

Wicepremier Abchazji Nuri Ge- 
zerwada zaprzeczył, by odpowie­
dzialność za przeprowadzenie zama­
chu ponosili separatyści z tej republiki

Watyłian

na zachodzie Gruzji. "Je*1 | 
wewnętrzna sprawa Gruzji i nie SIŚfi 
z nami żadnego związku"— zspe"0* 

Nowa konstytucja stanowi, 
chazja — podobnie jak inny «ep»9| 
styczny region, Osetia Południowy 
należy do Gruzji. Republika ta jes*0̂ 
października 1993 r. w rękach •ej*1*' 
tystów.

NA ZDJĘCIU: Eduard S * "1*
nadzr tul po wybucha.

FoŁ E F **B

Apel papieża w sprawie godności kobiet
Jan Paweł II wysloaował apel do wszystkich męiezyzn wyznania katolickiego 

w świecie, by "odmienili swe serca I zgodnie z wymogami sŵ J wiary pozytywnie 
postrzegali kobiety".

P o  podpisaniu tego  apelu 
papież osobiście przekszsł go 
przewodniczącej- wslyksńskiej 
delegacji na rozpoczynającą się 
w p o n ied z ia łek  k on feren c ję  
O N Z  w sprawie kobiet. Jest nią 
56-letnia Amerykanka Mary Ann

Glendon, socjolog na uniwersytecie 
Harvarda.

Papież wezwał 300 tys instytucji 
oświatowych, charytatywnych oraz 
placówek szpitalnych Kościoła katolic­
kiego, by głęboko zaangażowały się w 
sprawę godności kobiety, jej potrzeb i

dostępu do pracy, także ns 
dział ne stanowiska. Domagał dl 
znaczenia większych Irodp*
kształcenie młodych dziewoj 

Papki zaapelował *• 
wyzanania katolickiego, by 
uświadomili sobie cenę, jaką 
zwłaszcza młode dziewczęta, 
przeszłości zapłacić z racji tDeaUT^t 
mężczyzn, ich postawy' ®
wrażliwości i odpowiedzialno^
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S k oń czy ły  s ię  w a k a c je

Czy Jaś odpoczął?
IfgCT przed pkykłma laty na Li­

twie działało około 100 letnich obozów 
dla dzieci i młodzieży. Obecnie —  tyl­
ko 30, i  i w tych wiele pomieszczeń 
zotak) nie wykorzystanych, bowiem 
nie ma pieniędzy na ich remont W 
widu obozach są teraz nowi gospoda- 
at Jedni z nich po dokonaniu ptywa- 
tyzicji zmienili profil działalności 
piiwówd, inni, mniej zaradni, dopro­
wadzili obozy do ruiny, z której trudno 
je będzie podźwignąć.

Tradycyjnie już środki na zorgani­
zowanie odpoczynku letniego (bied 
przydziela się za późno. I  za mała 
Wiosną rząd postanowił, że dzieciom z 
rodzin socjalnie wspieranych należy 
aę darmowy pobyt na koloniach. Po 
nicaącB przydzielił na ten cd  —70 
tysJiiółr. Uwzględniając, że koszty 
*fame jednego skierowania wynoszą 
około 500 litów, nietrudno jest 
potopie tej sumy nie wystarczyłoby 
tawą na skalę potrzeb Wilna, nie 

już o Litwie. Wilnu i Kownu 
p^pidb po 20 tya. Lt, innym mia­
nom i Rjoooml— po 6 tys. L l  Czyli 
^okmi po trochu, ale nikomu do- 
‘Uittznie. Później, co prawda, wszy­
tce samorządy ptzydziełfly dodatko­
we środki

Według wstgmych obliczeń na Li- 
30 tys. dried spędziło część 

na koloniach, 30 proc.— z nich 
~~10 dzieci z rodzin potrzebujących 

osłony. Ministerstwo 
uwaty i Nauki przydzieliło na ten cd 
“ wojego budżetu 500 tys. Lt, które 

głównie na obozy dla 
z domów dziecka i internatów.

Kolonie letnie rozpoczęły się w 
TjĴ PokJwfc czerwca i cena jednego 

wynosiła około 500 U . 
nidicznych rodziców stać było 
nabycie. NWnNieco Większym zain- 

^ ^ d e s z y ł y r i ę  obozy nauki

M obozy dwukrotnie 
B n S * Idy w lipcu SOD R A  

na ten cd 2 min IX  Nowy 
toćtw z tymi rodzicami,

Kierowanie płaciU po 500L l  
aich Prłw'*°podobnie wypłaci dla 
Kłv»,. ®pe,Baty dopiero wówczas, 

Oświaty i Nauki skie- 
fcbż«û 2 P ^  odpowiednie pisma 

^® °ecko  oddzielnie.
— otrzymać kompensatę od

SODRY, należało mieć zaświadczenie 
lekarakie o  tym, że dziecko cierpi na 
choroby dróg oddechowych. Teorety­
cznie nie powinno było tyć z  tym pro­
blemów, ponieważ jak twierdzą medy­
cy, wszystkie dzied na Litwie rierpią na 
choroby dróg oddechowych. Niestety, 
nie mamy najlepszego klimatu. Nie* 
którzy lekarze jednak do sprawy pod­
chodzili formalnie i  nie wydawali 
zaświadczenia np. w przypadku, jeżeli 
w dągu roku dziecko nie zwracało się 
do lekarza.

SODRA nie przydzielała także 
kompensaty dla dzied osób bezrobot­
nych również w przypadku, jeżeli ro­
dzice stracili pracę przed kilkoma mie­
siącami, a przez długie lata pracy 
wpłacali pieniądze na ubezpieczenie 
socjalne. A  zatem 2 min Lt przeznaczo­
ne na kompensaty nie zostały w pełni 
wykorzystane i SODRA, oczywiście, 
resztę pieniędzy będzie chciała 
odzyskać.

Jak mówi kierownik działu wycho­
wania pozaszkolnego Giedre 
Kvieskiene, pracownicy działów 
oświaty przy samorządach miast nie 
troszczą się o odpoczynek dziecL O 
jego  konieczności przypominają 
wówczas, kiedy słyszą o wzroście 
przestępczości wśród nieletnich, 
nieszczęśliwych wypadkach, dzieciach 
i nastolatkach, których żyde upływa 
dosłownie na ulicy.

- —  Mamy zamiar zwrócić się do 
komisji sejmowych z prośbą, by pla­
nując budżet uwzględniłyby 
konieczność przydzidenia środków na 
odpoczynek dzied. Mówię o dzieciach 
potrzebujących wsparcia socjalnego. 
Ale są przecież nie tylko te najbiedniej­
sze. O ich rozwój też musimy się 
troszczyć. Obecnie Ministerstwo 
Oświaty i Nauki nie ma ani lita na zor­
ganizowanie obozów dla dzied uzdol­
nionych, obozów nauki języków ob­
cych. Odpoczynek dzied nigdy nie był 
i nie będzie zyskowny. Dlatego nadal 
znajduje się na ostatnim miejscu, 
zwłaszcza w mentalności litewskiej — 
powiedziała Giedre Kvieskiene.

Mirosława JANUSZKIEWICZ
NA ZDJĘCIU: te dzied, które nie 

pojechały na kolonie albo na wieś do 
dziadków, spędziły wakacje na 
własnym podwórku.

Fot Tadauaz Waźnlewlcz

TELEWIZJA
CZWARTEK, 31 SIERPNIA  

LTV
18.00 — Wiadomości. 18.10 — Dla 

dzied 18.50 — Wiadomości (roe.). 10.00 
—Teieanons. 19.05— Rząd postanowił..
19.20 — S. “Dolina lalek*. 19.45 — 9 
rzemiosł 20.30 — Panorama. 21.00 . 
Sport. 21.10 — Spektakl "Pewnego wie­
czoru". 22.10 — Teieanons. 22.15 — Ka­
wiarnia Konrada. 23.00 — Wiadomości 
wieczorne.

BAŁTYCKA TV , TV POLONIA
7.35 — S. Tak świat się kręci". 8.25 

S. "Manuela". 16.00 — "Księżniczka 
narodowych pamiątek" — film historycz­
ny d .̂ 16.30— Architektura drewniana w 
Polsce (P). 17.00 — Magazyn katolicki 
(P). 17.35—"Gra"—teleturniej (P). 18.00
— Teloaxpresa (P). 18.15 — Filmy anim.
18.30 — “Ekorózga". 19.00 — Nowości 
bałtyckie. 19.05—Ora "Szczęśliwa ręka!".
20.00 — NBA z bliska 20.30 — S. "Ma­
nuela". 21.00— Nowości bałtyckie. 21.05
— 8. Tak świat się kręci". 22.00— Pano­
rama (P). 22.30 — "Pogranicze w ogniu"
— serial TVP (P). 23.35 — "Solidarność"

> film dok. (P). 1.05 — "Męski striptiz—
Adam Hanuszkiewicz" (P). 1.40 — Dys­
tans' — Magazyn sportowy (P).

LNKTY
7.00 — Poranne kolo. 9.00— Tełe- 

shop. 9.05 — 8. "Bez domu Jest źle...*.
17.00 — Czas. 17.20 — Karaoke i inni. 
17.50 — Program muzyczny "Wszy­
stko!". 18.10 —«Flkn anim. 18.35 — S. 
"Bez domu jest de...". 19.30—"Wakacje 
w Ameryce". 20.00 — Czas. 20.45 — 
Teleshop. Anonse. 21.00 — Fi im "Za- 
' bój ca widzi światło". 22.45 — Telemaga- 
zyn "Lato". 23.05 — S. "Naczelniczka 
więzienia". 23.35 — Film "Limuzyna za-

- chodu słońca”.
TELE-3

7.30— CNN. 8.00— Film anim. 8.30
— S  "Santa Barbara". 9.30 — FHm dok.
10.30 — Cytadela ciemnoty. 12.00— Ko­
munikat wewnętrzny. 12.35— Grupa mu­
zyczna. 13.30 — TeleteksL 13.55 — Le­
kcja jęz. ang. 14.00— Magazyn podróży.
16.00 — Muzyka i słowo. 18.30 — Kalej­
doskop europejski. 17.00 — S. "Okavan- 
go". 17.30 — S. "Buntownik". 18.30 — 
FHm anim. 18.55— Lekcja jęz. ang. 19.00

—  Wiadomości. 19.20 — 100 proc. 19.30 
— S. "Santa Barbara". 20.30— FHm anim.
20.55 — Lekcja jęz. ang. 21.00 — 
Wiadomości. 21.15— Nowości ze sportu.
21.30 — Film "Śmierć według kontraktu”.
23.00 — Wiadomości. 23.15 — Nowości 
ze sportu. 23.30 — Muzyka.

KOWIEŃSKA TV
7.00 — 12.00 — Studio 300.7.00 — 

Ekspres poranny-1. 8.25— S. "Kameleo­
ny”. 8.55 — Ekspres poranny-Z 9.30 — 
S. "Kopciuszek". 10.25 — Mój dom — 
moją twierdzą. 11.25— Ekspres poranny- 
3. 1200 —- Program "Deutsche Welle".
18.00 — Program, anonse,, muzyka. 
18.10 — S. "Brzeg marzeń". 18.40 — S. 
"Kopciuszek". 19.30— Film dok. 20.00 — 
Wiadomości. 20.20— Fiim anim. dla dzie­
ci. 20.30 — W świec.e muzyki. 21.10—  
FHm "Miłość w królewskim mieście". 22.45 
— 8. "Kameleony". 23.05 —Wiadomości.

WILEŃSKA TY 
7.50—90x80x90.8.05— 8. dla dzie­

cL 8.30— FHm dla dzieci "Stara twierdza".
9.40— Patrol drogowy. 9.55— CNN. Styl.
10.20 — Apteka. 10.30 — Nowości post- 
muzyki. 10.45 — Kurs dolara. 10.55 — 
FHm "Zrodzona przez rewolucję*. 12.35— 
90x60x90.12.50 — Kur* dolara. 13.00 — 
Tełemaraton z okazji inauguracji nowego 
roku szkolnego. 18.40 — Tablica 
ogłoszeń. 18.45 — Dziś w miasteczku.
19.00— Program humorystyczny "Raz na 
tydzień". 19.30— Film. 21.00 — Program 
■W świec ie ludzf. 21.45 — Film "śmierć 
za utratę honoru". 2245 — Czekam na 1 
września. 23.00 — Dziś w miasteczku. 
23.15 — "Na krawędzi".

I KANAŁ
5.00 — Teleporanek. 8.00 — Dzien­

nik. 8.20 — S. "Kobieta z tropików". 9.10
— Na balu u Kopciuszka. 9.50 — Klub

podróżników. 10.35 — Telegra "Zrozum 
mnie*. 11.00— Dziennflc 11.20—Spóka 
TVR "Mir*. 12.00 — S. 'Wielka przerwa".
13.05 — Film anim. 13.20 — "Iwanow, 
Pietrow, Sldorow...". 14.00 — Dziennik.
14.20 — Siedem dni sportu. 15.00 — 
Filmy anim. 15.20 — Konkurs "Młode ta­
lenty". 15.40— Sala komputerowa. 16.00 
— Bardzo krótkie wiadomości. 16.05̂ — _ 
S. "Helene i chłopcy". 18.30— Do lat 16 i 
więcej. 17.00— Czas. 17 .20— S. "Kobie­
ta z tropików. 18.10 — Godzina szczytu.
18.35 — Loteria "Milion*. 19.00 — "Srebr­
na kula". 19.Ś5 — Dobranocka. 20.00 — 
Czas. 20.55 — Moskwa-Kreml. 21.15 — 
Film "Kolumna*. 23.35—Wersje. 23£5— 
Dziennik.

TVP-1
10.00 — Wiadomości. 10.10 — 

"Jabłonka" (2) — serial prod. czeskiej.
10.40—Bractwo przygody i zabawy. 11.05 
—"Rewir WoBaT (1/10)—serial kryminalny 
prod niemiedds  ̂11.55 —r Muzyczna Je­
dynka. 12.00 — Tsłd jest świat 12.30 — 
Lato z Magazynem Notowań. 13.00 — 
Wiadomości 13.10 — Agrobiznes. 1320 
:— "Qui Gong" — reportaż.' 13.55 — 
Opowieści bałtyckie — Parki 1420 — ; 
"Zwierzęta świetaT—Hm dok. prod nowo- 
zeiandztdej. 15.00—Kino lotnie "Żeniąc"— 
film fab. prod polskiej. 16.10 — Rusz się, 
Kaziu! 16.35— Przyjemne z pożytecznym.
17.00 — "Szaleństwa AMna Wiewtórkf — 
serial anim prod angielskiej 1725— Par- 
ty-tura. 17.55 — Kalendarium XX wielu.
18.00—Yeteejcpress. 18.20—Aulom ania. 
18.40 — Magazyn katolicki. 19.05 — 
Flmidto. 19.30—"Tata Major* (10)—serial 
komediowy prod. USA. 20.00 — Wieczo­
rynka. 20.30—Wiadomości 21.10—"Żar. 
tropików (15/22) — serial prod. kanadyj- 
sko-rzraelskjej. 22.05 — Sierpień 80 — 
kontrakt społeczny. 23.15 — Diariusz — 
magazyn rządowy. 23.25— Leksykon pol­
skiej muzyki rozrywkowej. 23.40 — Gliny.
24.00—Wiadomości gospodarcze. 0.10— 
Film dokumentalny. 1.40 — "Chłopiec, 
któremu wyrosły skrzydb"—film prod. nor­
weskiej.

PIĄTEK, 1 WRZEŚNIA 
LTY

7.00 — Dzień dobry. 8.20 — Teie­
anons. 8.35 — Wiadomości "Deutsche 
Welle". 9.05 —Wiadomości w jęz. francu­
skim. 9.35 — S. "Dolina lalek". 1020 — 
Na XII święcie pieśni i tańca studentów 
bałtyckich "Gaudeamus". 18.00 — 
Wiadomości. 18.10— Dla dzieci. 18.45— 
Wiadomości (roe.). 18.55 — Teieanons.
19.00 — Wielka lekcja. 20.30 — Panora­
ma. 21.00 — Sport 21.15 — S. "Matka i 
syn". 21.45 — Aleja Laisvóa. 22.05 — 
Teieanons. 22.10 — Film "Niedźwiedź i 
lalka". 23.35— Wiadomości wieczorne.

BAŁTYCKA TY, TV POLONIA 
\ 7.35 — S. Tak świat się kręcf. 8.25

— 8. “Manuela*. 16.00 — "Jej portret" — 
recital Ireny Santor (P). 16.35—Teatr dla 
dzieci: Bajki Pana Perrault — "Knyps z 
Czubkiem" (P). 16.15 — FHm animowany 
dla dzied (f .̂ 17.30—"Gra"—teleturniej 
(fy  18.00 — Teieexpress (P). 18.15 — 
Filmy anim. 18.30 — Kino — moją 
miłością. Film "Oskarżony o zdradę sta­
nu". 19.00— Nowości bałtyckie. 19.05 — 
Cd. filmu "Oskarżony o zdradę stanu".
20.00 — "Za rogiem...". 20.30 — S. "Ma­
nuela*. 21.00— Nowości bałtyckie. 21.05
— Tak świat się kręcf. 22.00 — Panora­
ma (P). 22.30 — Film "Nie budźcie 
śpiącego policjanta".

LNKTV
7.00 — Poranne koło. 9.00 — Tele­

shop. 9.05 — S. "Bez domu jest źle...*
17.00 — Czas. 17.20 — Program o 
przeszłości "Kroniki radzieckie”. 18.10— 
FHm anim. 18.35 — S. "Bez domu jest 
źle..." 19.30— Przegląd wydarzeń krymi­
nalnych "Czarny piątek". 20.00 — Czas.
20.45 — Teleshop. Anonse. 21.00— Te­
legra Tak. Nie”. 21.55— Program muzy­
czny "Wszystko!" 22.20 — Film "Baraku- 
(ta*.

TELE-3
7.30— CNN. 8.00— FHm anim. 8.30 

— S. "Santa Barbara". 9.30 — Guinnes 
show. 10.00—Styl. 10.30— FHm "Śmierć 
według kontraktu". 12.00—'Wielokoloro­
wy". 1Z35 — Grupa muzyczna. 13.30 — 
Teletekst 13.55 — Lekcje jęz. ang. 14.00

— Magazyn podróży. 16.00 — Reforma 
oohrony zdrowia. 16.30 — -Okno na 
przyrodę. 17.00 — Zegar przyszłości
17.30 -r- S. "Buntownik — 2". 18.30 — 
FHm anim, 18.55— Lekcje jęz. ang. 19.00 
—Wiadomości 19.20—8. "Santa Barba­
ra". 20.30 — FHm anim. 20.55 — Lekcje 
jęz. ang. 21.00 — Wiadomości 21.15— - 
Nowości że sportu. 21.30 — 8. "Góral — 
2 ". 22.30 — Muzyka. 23.00. — 
Wiadomości. 23.15—Nowości ze sportu. 
2325 — Film.

KOWIEŃSKA TY
7.00 — 12.00 — Studio 300.7.00 — 

Ekspres poranny — 1. 7.20 — S. Ten 
dzfld świst zwierząt". 8.25 — S. "Ciotka 
Fietcher". 9.15 — Ekspres poranny — 2.
9.30 — S. "Policja z Miami”. 10.20 — Mój 
dom — moją twierdzą. 1.1.00 — Ekspres 
poranny — 3. 1200 — Program "Deut­
sche WeHe". 18.00 — Program, anonse, 
muzyka. 18.10 — S. Ten dzfld świat 
zwierząt*. 18.40—8. "Policjanci z Miami".
19.30 — TOP 10 Ameryki. 20.00 — 
Wiadomości 20.20 — FHm dla dzieci.
2 1.00—Muzyka. 21.30—Wizja. 22.00— 
S. "Ciotka Fietcher". 22.45 — 
Wiadomości 23.05 — Playboy.

WILEŃSKA TY
8.05 —90x60x90.8^0—8. dla dzie­

ci 8.45— FHm dla dzieci "Stara twierdza". 
9.55—Patrol drogowy. 10.05— Program 
humorystyczny "Raz na tydzień". 10.35— 
Apteka. 10.45 — Kurs dolara. 10.50 — 
Nowości postmuzykL 11.10 — Firn "Zro­
dzona przez rewolucję". 12.35 — 
90x60x90.12.50 — Kurs dolara. 13.00 — 
CNN. Nowości biznesu. 13.30 — Nowy 
Jorki Nowy Jorki 18.40 — Tablica 
ogłoszeń. 18.45 — Dziś w miasteczku.
19.00 — Sport bez przyczyny. 19.30 — - 
Film "Nieszczęśliwy wypadek*. 21.10 — 
FHm. 2Z45—Nowości postmuzykL 23.05

. — Dziś w miasteczku. 23.15—'Wyżej — 
tylko gwiazdy*.

(KANAŁ
5.00 — Teleporanek. 8.00 — Dzien­

nik. 8£0 — S. ‘Kobieta z tropików". 9.10 
—"Srebrna kula". 9.50— Gwiazda poran­
na. 10.35 — Telegra 'Zrozum mnie".
11.00 — Dziennik. 11.20 — Spófra TVR 
"Mir". 12.00 — S. 'Wielka przerwa*. 13.10
— Ekslibris. 13.20 — "Iwanow, Pietrow, 
Sidorow..." 14.00 — Dziennik. 14.20 — 
Siedem dni sportu. 15.00—'Wiwat scho­
larze". 15.10 — S. "Biały WeP. 15.35 — 
Nowa rzeczywistość. 18.00 ' — 
Ściągaczka. 16.05 — Rockowa lekcja.
17.00 — Czas. 17.20 — 8. "Kobieta z 
tropików”. 18.10 — Dzikie pole. 18.25 — 
Człowiek i prawo. 18.55 — Pole cudów.
19.45 — Dobranocka. 19.55— Reklama
20.00 — Czas. 20.45 — Reklama. 20.55
— S. "Giganci drugiej wojny światowej”.
21.55 Wersje. 22.15 — Pogląd. 23.10 
—Program muzyczny. 23.55—Dziennik.

TYP-1
10.00—Wiadomości 10.10— "Nie­

bezpieczna zatoka"— serial prod. kana­
dyjskiej. 11.00— “Star Irek — następne 
pokolenie" — serial prod. USA 11.50 — 
Muzyczna Jedynka 1200 — Program 
polonijny. 12.30 — Lato z Magazynem 
Notowań. 13.00—Wiadomości 13.10— 
Agrobiznes. 13.15 — "Pożegnanie 
generała" — reportaż z uroczystości po­
grzebowych generała Stanisława Ma­
czka. 13.25 — Reportaż 14.00 — Waka­
cyjny rozgardiasz, 14.05 — Fizjonomia 
kropli wody. 14.30 — Szaleństwa medy­
cyny: — Higiena osobista 14.40 — Wa­
kacyjny rozgardiasz. 15.00— Kino letnie. 
"Młodzi jeźdźcy" (19,20) — serial prod. 
USA 16.30 — Rusz się, Kaziu. 16.45 
Militaria na wakacje — Niewidzialne.
17.00 — Ciuchcia — program dla 
najmłodszych. 17.25—Muzyczna Jedyn­
ka. 17.55—Kalendarium XX wieku. 18.00
— Tełeexpress. 18.15 — Goniec — tygo­
dnik kulturalny. 18.40—Pomoc domowa.
19.00—Randka w ciemno. 19.40—Tata. 
a Marcin powiedział — Chęć zdobycia 
wiedzy. 20.00 — Wieczorynka. 20.30 — 
Wiadomości. 21.10 — "Zakazane plosen- 
kf*—film fab. prod. polskiej.2255—Puls 
dnia. 23.10—  WC kwadrans. 23£5 — 
MdM. 24.00—Wiadomości. 0,10— Bądź 
człowiekiem, towarzyszu! — "Obsuwa". 
0.15 — 8tudio sport Golden Four—Ber­
lin *95. 1.05 — FHm tabularny. 2.30 — 
Program dokumentalny.

—  Ale mój jest jedyny w swoim 
rodzaju!

Koniec końców dyrektor zga­
dza się, aby gość zademonstrował 
swój numer. Mężczyzna wprowadza 
zwykłego kundla, każe służyć i usta­
wia mu na głowie papugę. Kakadu 
otwiera dziób, wygłasza monolog z 
"Hamleta"". Dyrektor jest oczaro­
wany:

—  Angażuję pana i , to natych­
miast!

— Panie dyrektorze— mówi nowo 
zaangażowany. — Ja jestem uczciwy 
człowiek i muszę pana uprzedzić, że 
ten numer polega na pewnym triku.

—  Na jakim?
— Papuga wcale nie mówił 

■- — Jak to, nie mówi?!
-— To pies jest brzuchomówcą!

’gdzhjat bcrbata? Nłc
^ p j^ b ^ ra d n y ! Herbata jest 

Pudełeczku po kakao, na'
'■"WtnapMifcHP ^

cyrku zgłasza się

** ty^toree. mam dla pa- 
numer!

Pr°gramie są tylko 
nie potrzebujemy
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Sport
PIŁKA NOŻNA. W kolejnych me­

czach o mistrzostwo Litwy "Kaunas" 
pokonał'lokomotywy*—3:0, 'Ukmef^' 
przegrało z “Panoiysem* — 0:4, a "Arat* 
na Mtasnym boisku uległ drużynie Inka- 
raa-Grifas* — 1:2. Nie odbył tif mecz 
"Źałgiris EBSW-1*—"Romai". Na spotka* 
nie nie stawiła się drużyna z Możejek. 
Trapią ją kłopoty finansowe i w związku z 
tym do federacji pikarekiej nadeszła do- 
peszą, że Mub "Romer* wycofuje się z 
rozgrywek. Wilnianom przyznano walko­
wer— 3:0.

*, Po sześciu rundach mistrzostw 
Ukrainy na czele tabeli turniejowej znaj­
duje się kijowskie‘Dynamo* z dorobkiem 
14 pkŁ "Czemomofec* ma 13 pkt (5 
meczów), a CSKA Borisfen — 12 (6).

UNIWERSJADA. W Fukuoce 
rozpoczęły się mecze koszykarskie o me­
dale Letniej Uniwersjady. W pierwszym 
meczu Litwini mieli trudnego przeciwnika 
— drużynę USA. Zgodnie z oczekiwania­
mi zwyciężyli Amerykanie — 105:81. Po 
tej porażce nasi koszykarze będą walczyć 
o miejsca 5-8. W innych spotkaniach 
padły takie rezultaty: Czechy— Anglia— 
85:82, Kanada — Chorwacja — 91:78. 
Japonia — Irlandia — 89:68.

Nie wiedzie się w dalszym ciągu siat­
karzom Litwy. Przegrali oni kolejny mecz; 
tym razem z-Brazylią — 0:3.

Rozpoczęli zmagania lekkoatleci. W 
biegu kobiet na 5000 m zwyciężyła Ru­
munka G. Szabo — 15 min. 29,86 sek. W 
rzucie młotem złoty medal wywalczył 
Węgier B. Kiss — 79.74 m. Polak Sz.

Ziółkowski z rezultatem 72,94 m zajął 9 
miejsce.

LOTNICTWO. W USA odbyte* trzeci 
etap zawodówo Puchar Świata w akroba- 
tyce lotniczej. Pierwsze dwa miejsca ujęli 
Francuzi 0. Roland I P. Paris. Litewski 
zawodnik J. Kai rys uplasował się na trze­
cim miejscu. Po tych zawodach w łącznej 
klasyfikacji prowadzi Roland przed Kairy- 
sem. Czwarty etap zawodów odbędzie słę 
14-17 września w Austrii.

TENIS. Bardzo dobrą formę 
zaprezentował w pierwszym swym poje­
dynku otwartych mistrzostw USA A. Agea- 
sL Gładko pokonał swego rodaka B-Sheł- 
tona — 6:2. 6:2, 6:2 Wygrali teł swoje 
startowe mecze J. Hteeek (Szwajcaria), J. 
Kafielnikow (Rosja), N. Zwieriewa 
(Białoruś), S. Graf (Niemcy), M. Feman- 
dez (USA), J. Makarowa (Rosja).

ŁUCZNICTWO. W miejscowości U - 
leshall (Anglia) trwają mistrzostwa Euro­
py juniorów do lat 16. Bardzo dobrze 
spisują się reprezentanci Polski. Ptsrwsze 
miejsce w rundzie wstępnej zajęła M. Ja­
nia, natomiast wśród mężczyzn M. Szym­
czak sklasyfikowany został na drugim 
miejscu. Zespołowo Półki uplasowały się 
na pierwszym, a Polacy na trzecim miej-

KOLARSTWO. Polak D. Gil wygrał 
przedostatni etap wyścigu Tour de Fran­
ce w kolarstwie górskim. Polak 
zaatakował na 2 km przed metą I 
wyprzedził o 39 sek. Holendra 8. Brenj 
tensa. który objął prowadzenie w klasyfi­
kacji generalne). Szóste miejsce na eta­
pie zajął Polak M. Galiński, który w łącznej 
klasyfikacji zajmuje 8 pozycję.

SPRZEDAJEMY 
I  INSTALUJEMY 

oszczędne koiły elektryczne do 
ogrzewania domów Indywidualnych. 
Udzielamy bezpłatnych konsultacji 
dotyczących ogrzewania.

Yilnlus, teLt 69-38-25,66-04-97.
(Zam. 1032)

KTO ZGUBIŁ?
15.Vm. br. pny Centralnym Ga­

stronomie znaleziono pieniądze. 
Zwaracać się: Yilnios, leL 77-06-92 
(wieczorem).

(Zam. 1087)

ZAŁATWIAMY DOKUMENTY 
na wyjazdy zagraniczne dla grup i 

Indywidualne do RoąjL na Ukrainę, 
Białoruś. Oferujemy podróże komer­
cyjne do Moskwy i na Ukrainę.

Potrzebni są agenci w rejonach (11* 
cenęja 001067).

Yilnlus, teL 44-15-55.
(Zam. 1145)

Do pracy w kiosku 
POTRZEBNE SĄ 

SPRZEDAWCZYNIE. 
Yilnlus, teL 76-53-75 od 19.00 do 

21.00.
(Zam. 1147)

SPRZEDAJEMY 
2-pokoJowe "U tA łB U  po remon­

cie, z garażem na Zwierzyńcu przy uL 
LJepyno.

TeL 66-04-77.
(Zam. 1153)

SPRZEDAJEMY 
4-pokoJowe mieszkanie na I I  

piętrze z telefonem p ray uL Żerny nos. 
TeL 26-34-95.

(Zam. 1153)

KUPIĘ
samochód wołga 24-10, moskwicz 

—  2141 albo VAZ 21064)9.
Yllnius, 57-38-18, 47-54-84.

(Zam. 1164)

SPRZEDAJĘ 
silnych, złych, wytrzymałych 

stróżów, szczenięta rasy 
środkowoagatyckkj.

Yilnlus, teL 62-24-98,73-83-53.
(Zam. 1107)

Wykwalifikowana księgowa biegła 
w Językach poszukuje poważnej pra­
cy.

Yilnlus, teL 61-07-59, 44-08-04 
(prosić Annę).

(Zam. 1100)

10 września —  pielgrzymka 
do Kalwarii

"Na drogach ludzkich sumień, nie­
raz tak trudnych i tak bardzo 
powikłany di, Bóg postawił wiciki dro­
gowskaz, który źydu ludzkiemu nadaje 
kierunek i ostateczny sens. Jest nim 
Krzyż Pana naszego, Jezusa Chrystusa”.

Są to słowa Ojca Sw. wypowiedzia­
ne podczas tegorocznych odwiedzin 
Polski. Drogą Krzyża przeszliśmy w 
Kalwarii Wileńskiej, jak co roku, 25 
czerwca. Jednak, z pcwwodn niepewnej

pogody, niektórzy wtenczas zrezygno­
wali. Dlatego na prośbę pielgrzymów 
10 września znowu zostanie odprawio­
na Droga Krzyżowa. Będzie to po­
wtórzenie Drogi Krzyżowej z 25 czerw­
ca dla tych, koma wtenczas nie 
wypadło uczestniczyć. Początek tym 
razem przy kaplicy M.B. Bolesnej o 
godz. 8.30.

Jan MINCEW1CZ

Piesza pielgrzymka z Szumska 
do Ostrej Bramy

wyrusza w najbliższą sobotę 2 
września ó godz. 6 rano.

Po modlitwie przed obrazem Jezu­
sa Miłosiernego i przy relikwiach Błog. 
s. Faustyny pielgrzymi poniosą figurę 
Matki Bożej Fatimskiej szlakiem 32 km 
z Szumska do Ostrej Bramy, by o godz.

1630 ofiarować Mszę iw. w intencji 
Papieża Jana Pawła II w drugą rocmicę 
Jego pobytu na Litwie oraz powierzyć 
wszystkie trudne nasze i całego świata 
sprawy Niepokalanemu Sercu Maryi.

M .w L

Znad Wili;
Rad io  73.34/103.8 FM

7.60, S.00, 9.00, 11.00, H M , 15.00,
17.00, 20.00, 22.00 •

Wiadomości po pohke i rosyjska
4.05 • Radio - Budzik
7.15 • Poranny przegląd prasy
7 JO - Kawa z Radiem 'Znad Wilii-
7.45 • Koakurs-zabewa D iitiaia *  

(wtorek)
(.15 • Horoskop
9.15 - Salon polityczny Radia 
*Zaad Wilii" • program CiOkMayu
9.45 • Słowo niedzielne (aiedzicU)
10.00, 12.00, 14.00, 14.00, IS 00.
21.00 - Wiadomości po pobiu i

litewsku
10.05 • Konkun poranny

“Sentenc/a dnia"
10.30, 14.30 - Serwis kulturalny
10.30 - "Stare, ale jare" (niedziela) 
1X30, 15.30 • Wiadomold lokalne
12.05 - Kuferek Radia "Zaad Wilii"
14.05 • Zwariowana Dziewiętnastka • 
lista przebojów Radia "Znad Wilii"

(sobota)
14.30 - Program muzyczny

"Na wileńską nutę" (niedziela)
14.30 - Astrologia dla każdego

(wtorek, czwartek)
1105 • Konkun "3 s Tak*
19.00 • Koncert życzę*
20.30 - Wiadomości dla dzieci

(sobota)
20J0 • Konkurs dla dzieci 

(snbota. niedziela)
21.05 - Konkurs wieczołay
22.05 - Polska lista przebojów 

"Chcemy być tobą" (czwartek)
22.05 - "Inny wymiar rzeczywistości"

znaczenie snów (piątek)
23.15 - Jutro w prasie
24.00 - Muzyczna noc

Dział reklamy 
Radia "Znad Wilii": 

2056 Yilnius, aL Laisvćs M  
teW fa* 42 94 ÓS

W o d o m i e r z e

Gwarftncja:
—  licznik na wodę 
gorącą —  4 lata
—  licznik na zimną 
wodę —  6 lat. 
Prowadzimy prace 
montażowe.

POLSKO-LITEWSKA
FIRMA

ZATRUDNI
główną księgową o wysokich 

kwalifikacjach.
Vllnlos, teL 66-09-87.

(Zam. 1100)

EKRANY
CENTRUM FILMOWE —  I sala

—  “Nienawiść" (USA) o 12,14, 16. 
20. "Noroa" (Szwajcaria, Francja) — 
o 18. 2 sala — "Pułapka na koty* 
(Węgry, Kanada, Niemcy) —  o 11. 
"Bagaż dyplomatyczny" (Francja)
—  o 12.30, 16.30, 20.20. "Kokon" 
(USA) — o 14.30.18.20.

UETUVA— 'Maaka" (USA) —  o
12.14.16.18.20. W piątki bilety zo 
zniżką.

HELIOS —  i oala —  "Laon” 
(Francja) —  o 10.40. 1230, 14.30.
16.30.18.30.20.30. II sala —  "Przy­
gody malago Binka" (USA) —  o
10.30. 12.20, 14.20, 16.20, 18.20,
20.20.

VlDEOSALON —  "Świat oce­
anu" (USA) — o 12.30,15,17.30,20.

YILNIUS —  "Rodzinny biznes" 
(USA) —  o 11.30,15.40. "Oktagon" 
(USA) o 13.40.17.50. "Melodrama"
—  31 .VIII —  o 19.50. Retroapekcja 
LWF: "Żyli bohaterowie", kronika li­
tewska nr 1 (1995 r.) — 1.DC — o 
19.50.

PERGALĆ —  "Szalony Dania" 
(USA) —  o 11.30,15.30,17.30. "Pa­
ni Dautfaler" (USA) —  o 13.30,
19.30.

OGŁOSZENIA 
DO "KURIERA WILEŃSKIEGO”
można dać również w  śródmieściu.
Obecnie, aby dać reklamę do "Kuriera Wileńskiego" niekonie­

cznie jest jechać do Domu Prasy. Ogłoszenia do naszego dzien­
nika za pośrednictwem Biura Reklamy przyjmowane są pod adre­
sem: Vilnius, *V] kapitaline statyba”. Gedimino pr. 37. gabinet nr. 9. 
drugie piętro.

Tel. 61-66-64.

(Zam. fosa I

LAZDYNA1 — "Kobieta na I  
rzu" (Rosje) —  o  15.30; 2JX 
13.30.

AUŚRA— "Nagle tango* njgA I
—  o 10.30.14.17.30.19.10.2oio-} I  
3.DC — o 10.30.14.1820.20,"Cz» I  
ny śnieg" (USA) — 31.VIII—1JK— 
o 12.10, 15.40; 2. 3.0C -  o 
"Poranek" (Indie) — 2, 3.K - 
15.40. i

DRAUGYSTĆ — Tinz I 
kanalizację" (USA) o  15. 1 9 . 1 5  f 
'Przysięgam cl, kochanlaP (Indie 1 
17.

YIDEOSALA —  (ul. Ozo <| I 
"Fanny I Alekaandor"— o 18.Ht I 
fiatofer — 1 .IX— o 19. "Pukowi I 
Redr — 2.DC o 19. "H anu*-1  
3.DC —  o 19. "Czerwona puitynli' [
—  1 ,2.DC —  o 16.30. "CarmoB*-1 
3.DC —  o 16.

POLSKO-LITEWSKA 
FIRMA 

ZATRUDNI
kierownika zakłada | 

kich kwalifikacjach zaąjąctftl! 
technologię wypieka clasl I cła-1 | 
stek

f Yilnlus, leL 66-09-87.
(Zm.1111)

KALENDARIUM
' * Czwartek (3LVIII) jo l W| 

dniem 1995 r. Do koto rota 10* I
• Znak Zodiaku— Piwu I
• Imieniny; BohdaM, 

munda. Raniony. .
• Wschód Słońca — \ 

—  20.17. Długctt dnia 13 fafc51

To miejsce czeka 
na Twoją reklamę

■  Litewska Słuibs 1
rologiczna przewiduje aa 
zachmurzenie z przejaśni®"^, i 
krótkotrwałe opady. Wiatr**®^ i 
umiarkowany. Temperatur* 1̂ *

p®1 1 k ^ ĄW dągu nąstępnych d**”  | j 
krótkotrwałe opady. Temp**"' 
nocy 7-12, w dzieli — 15-17 stop*0"
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Ogłoszenia I reklamę do ‘Kuriera Wileńskiego* przyjmuje się pod adreaem: 
Dom Prasy, Lalsv4s pr. 60, piętro 11, pokój 1114, tel. 42-60-63, fax 42-72-65 

w dniach pracy od godz. 9.00 do 17.00.

Za treść ogtoezeri redakcja nie 
odpowiada. Opinie czytelników za­
warte w Ich listach nie zaweze aą 
zbieżne z opinią rodakcJL

Dyżurny r.daktor

Hallra JOTKIAttO


